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Wiflki~ maDif~s~a(je polilg(ZDf nil d"ortu w WarSZił 

W czoraJ w związku • prze l przez które prze.teżdżał min. 
jazdem minisb'a spraw zagra- Beck. a więc w Katowicach, So 
nicznych, Józefa Becka, 2 snowcu, w Dąbrowie Górniczej, 
Żywca do Warszawy, w Ko· I w Piotrkowie, w Radomiu ł in. 
luszkach przygotowana zosta-
ła zbiorowa manifestac.ia na 
cześć ministra. W stOliCY 

.Tuż we wczesnych godzi- WARSZAWA, 30 IX. (PAT) 
nach rannych ści~ać zaezęłs Dziś powrócił do Warszawy 
,10 Koluszek or~anizacie P. ·W., mm. s\praw zagTanicznych, p. 
on~anizacje b. wO.is».owycb. Beck, wraz z małżonką. 
korporacje I zrzeszenia spo· Stolica przybrała odświętny 
leezne, przedstawiciele' kupiec- wygląd. Domy prywatne i groa 
h"a, repl'ezentanci· szkolnie- chy publiczne udekorowano {la 
twa polskiego i żYdows~~o, gami. 
Ol'ganizacje zawodowe z Łodli. ..--­

Od I{odzinv 11-ej na ulicach 
wzdłuż trasy, którą miał prze­
Jeżdżać min. Beck, ustawiły się 
tworząc szpaler liczne stowa­
rzyszenia i organizacje spolecz 
De ze sztandarami i orkiestra· 
mi. Chodniki po obu stronach 
ulic i plac przed dworcem wy­
pełniły tłumy ludności. Dwo· 
rzec główny udekorowany fla­
gami. Od peronu do wy}ścia z 
dworca ustawiły się poczt\' 
sztandarowe w li cz.bi e 500 
związk6w b. wojskowych, ol'1ga 
nizacji i stowarzyszell społec~-

Brzezin i Tomaszowa' Mazo 
\\?ieckiego. ~I 

Na kl'ótko przed nade.iściem 
pocią~u przybył z Łodzi woje 
woda p. AleksandeI' Hauke· 
Nowak. 

Bllel do KinO- ealru 
Pociąg, wiozący mfnJstra 

Becka, zatrzymał się na słacfJ 
w Koluszkaeh o godz. 11.32. 

Po przywitaniu przez p. wo­
.iewodę minister Beck optricll, 
wagon, witany owacY.inie pUf"l 
licznie z,..,"l'omadzony Hum. . 
Widniały liczne transparenty 

r napisa~ aprObującymi sta­
nowisko Polski na forum mię­
dzynarodowem ł wyraża.iącymł 
uznanie polskiemu ministrowi 
spraw za,n-anieznych. 

Imieniem polskiego związku 
nbrońc6w ojczyzny wygłoslł 
pI'zemówienie prezes tej or~anJ 
zac.~i , notariusz Oksza-Strze· 
leckł. 

otrzyma każdy prenu­
merator, który w dniu 
d z i s i ej s z y m, t. J. w 

nied~. 1 p ździernika 

wp la,' prenDlDfra~c 
za miesiąc październik 
do administracji 

"GlaDSU PORRłłłłEGO" 
PIOTR KOWSKA 70. 

nycn, związków robotnłczycll, 
cechów rzemieślniczych. mło­
dzieży szkolnej, or~anizacji 
sportowYGh i t. p., WŚTód nich 
poczty sztandarowe legjoni­
stów, P. O. W., federacji P. Z. 
O. O., harcerzy. Sokoła, zw. 
hallerczyków i dowborczyków, 
oddziały hon01 owe Strzelca i 
P. W. 

Perony dworca wypełniły 
szczelnie d"elegacje oficf\rl;!!;if' 
wszystkich nuJlków garnizonu 
wa'rszawskiego, liczni przf'ddQ· 
wiciele władz p~ństwowy~h ~ 
miejskich. 
Przybyli na dworzec prawie 

wszyscy 
ministrowie z p. premjerem 
Kozłowskim, marszałkowi!' 
izb, posłowie i senatorowie 1 

prezesem Sławkiem, przedsta· 
wiciele prasy zagranict~nej j 
pOllskej. 

W chwili wzyj§cia pociąglI 
orkiestra opegrałA hymn naro 
dowy. 

fIloWI n. Becka" 
Po wyjściu z wagonu min 

Beck przywitał się z dostojni 
kami państwowym,i ucałowaJ 

się serdecznie z p. premjerem 
Kozłowskim, pOC7~m przeszedł 

wAr6d szpalerów poczt6V1 
sztandarowych do sali recep 
cyjnej, ~dzie powitał go prze · 

• Mi 

m&wieniem przewodn.iez~ .. 
l ządu komitł'tll pTO f'4łgand\' 

czynu polskiego. orof. Michało 
wieJ.. 

W oopowie(Jzi min. 
świadczył: 

Beck o-

- Praca marsz, Piłsud­
skiego postawUa państwo na 
su w rzędzie państw skrysta 
lizowanych, zorJCanlzowa­
nych I aUnych', w nędzle 

państw szanu.lącyf'b siebie I 
szanujący Innych, iwyma· 
gających od Innych dla Ile-· 
ble szacunku. 

Dzisiejsze manIfestacje r0-

zumiem, jako objaw, stw!e-I'­
dza.łący Illezlomn~ tyeh 
.Mad. 

Te proste zasady Sił zar(Sw· 
no podstawą poUtykl Z8#a· 
nłc:meJ, Jak I obowhpklem 
kaid o obywatela 

Ten obOwł~ek starałem 

sl~ spełnl~_ <; 

Po przemówienIU 
panłe 

wręczyły mlnłsłrowl 
kwiatów. 

dzieci 

Następnie p minister prze­
szedł wraz z małżonką. do sa­
mochodu. n"tawiulle przed 
dworcem oddziały sprezentowa 
ły br.oń, orkiestry ode~ały ~Mwca skońCZYł przemówie­

Ilie Ilkrzykłem na cze§~ maI"­
~zalka Piłsudskiego, podcbwy 
conym przez ministra Becka. 

W imieniu ot'ganizac.il ro­
botniczych, związku związków 
zawodowo i chrześcijańskie'~o 
z.iedl1oczenła zawodowego wrt­
czono p. ministrowi bukleł 
kwiatów. 

KpI. Bajan u marsz. Pils dskiega 
"Pierwszą Brygadę". 

W czasie przejazdu do mie 
~zkania min. Becka 
witały entuzJastycznie tłumy 

ludności. 

Po przemówieniach, że~nan~ 
owacyjnie, p. mhlister udał sir, 
z powrotem do w~ 'iI'nu ł po­
('ir-'" odJechał w stróne War 
sza WY. 

Podobne powUania odbyły 
się na wszystkich stacjach 

Iwgci(lkle zaloai balonowe powra,aią 
Po przejeidzie ministra uf Ol 

mował się p('ch6d, kt6rv prze· 
szedł ulicami do Belwederu 

KRAKóW, 30.9. (PAT) - W nie gawędzU z lotnikamI, omawiając 
" I go. P. marszałeJ{ dłubzą chwilę 

d~łelę o. godz. !3-ej p. marsza!ek szczegóły zwycięskiego lotu. 
Piłsudski prZyjął w 1'fIoszczemcy 
zwycięskich lotników tegorocme- WARSZAW A, 30.9. (pA T) -
go Challenge'u kpt. Bajana I sIer- Dziś o godz. 21.30 przybyła z Mo­
Zanta Pokrzywkę, w obecności do-
wódcy 2 p. lotniczego pUt. Lewan 
dowskiego, płk. dypl. Warthy, płk. 
dypl. Strzeleckiego i kpt. LepeckIe 

-
Bomba wybuchła 

w Paryżu 

sJ{wy lto Warszawy załoga balonu 
"Warszawa" kpt. Burzyński i por. 
Zakrzewskł. 
Jednocześnie tym samym pocią gdzie orkiestry ode~rały hymn 

gjem przejechały przez warszawę

j 
narodowy. Poczem nastąpiła 

do Paryza załogi balonów francu· rozwiązanie pochodu. 
skich "L'aigle" i "Lorraine". . 

--
Krwaw, Dojed,nek Dllil,ki" 

POlep· eDi~ pos. Wrong 
obok domu kombatan­

tów rosyjskich. 
~.ARYŻ, 80 ·IX. (PA1j~ Dziś 

wieczorem na ulicy du CoHsee 
w pobIitu domu, należącego 

do federacji b. kombatant&w 
rosyjski<:h. wybuchła bom'ba, 
która na szczęście nie pociągnę 
ła za sobą. żadnych ofiar. 

Były minister ranił adwokata 
PARY2;, 30 IX. (PAT. Przed Chamłla'e, "kt6ry , był ministrem 

kilku dniami adwokat Renou· w ~abinecie Daladiera, zatądal 
\'in. spotkawszy deputowanego satysfakcji. Dziś właśnie od­
Guy la Chambre, rzucił mu w był się w San Malo pojedynek 
twarz rękawiczkę, oświadcza· na szable. Renouvin zosłał lek 
.ląc: "Byłem uczestnikiem ma" ko ranny. Przeciwnicy rozstali 
ni,{estacji lutowe.ł, pan zaś je<;;t się !bez pojednania. 

wywołało burzę w Stronnictwie ludowem 
Warszawski koresp. "Głosu Po 

ranne!! o " telefonuje: 
Onegllaj obradowała rada na-

czelna Stronnictwa Ludowego_ Po 
rlłuższej dyskusji uchwalono wnio­
I\ek, z którego wynika, że działal" 
no§ć posła St. Wrony uważa się 
za ni~moralt1ą i szkodliwą dla ca­
łości stronnictwa oraz poleca się 
komitetowi wylmnawczcmu wy. 
ciągnięcie z tego odpowiednich 
konsekwercji. Uchwała ta wywo­
łała wizlką burzę. W obronie 
uchwały prz6ma\\-iaU: pp. Rataj, 
Smoła i przedstm',iciel mlol1zieiy. 
Przeciwko wypowiedzieli si~ posło 
wie Krysa i Wyrzykowski. Wnio· 
sek został przyjęty. 

Wczoraj rano referował sytua. 

~ję polityczną pos. Róg, który 
pnedstawił ~zereg rezo!ucJI, mó­
wiących 'o dyktaturze i projekcie 
rządowym zmiany konstytucji. 
Stronnictwo Ludowe nie wyrzefta 
się jednak zmian, któreby zapew­
niły ciągłość prac i stałość rządu. 
Stosunek Str. Lu(lowego do rządu 
nie ldega zmianie. Dalej rezolucja 
wz~va do zaprzestania wewnętrz· 
nych kłótni. 

Po południu obradowała dawna 
grupa Stronnictwa Chłopskiego, 
dotknięta uchwałami przeciwko 
p. Wrocie. W imieniu tej grupy 
pos. Czernickloświadczył, te acz· 
Imlwiek uchwała jest niesłuszna, 
to jednak nie należy Jej zwalczać, 
aby nie rozbijać stronnictwa. 

"naprzód" razem 
z t,Robołnikiem~' 

zabójcą". Deputow. Guy la 

Biblioteka Na oleona I 
ofiarowana uniwersytet .. wi przez bankiera 

nowojorskiego 
KRAKÓW, 30 IX. (PAT). ~ NOWY JORK, 30 IX. (PA't) ce. BibIjoteka ta, o której nie 

Krakowski organ P. P. S. "Na- Pewien bogaty bankier nowo· nie wiedziano w ciągu całe,g~ 
przód" z dniem 1 paźdliemika j.iorSki p·rzekazał uniwersyteto stulecia, znaleziona zostalJt 
r. b. ~ostał przeniesiony z Kr~. wi Princetown część bibIjotekl J)rzed kHku laty w Niemczech. 
kowa do Warszaw.v i będzIe Napoleona I, którą w r. 1815 1 Pozostała część te.i bibljoteki 
",:y?aw,~ny wspólni~ z ~,Robot'l' ~abra!y zwyc!ę~k.ie. wojska so i znajduje się w posiadaniu rzą' 
niklem' przez radę naczelną Juszmcu, pózmej Jednak zwró du francuskiego.. 
P. P. S eRy ją cesarzGwej Marji Ludwj - - . ',' 
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Plotlfi 
Trzeba dobrze znać rosyjsk~ że. 

lJy móc się zabawł6 w stolicy Sowie 
tów. Wszystkie spektakle 8lł ro­
syJskie, rumy są tylko rosyjskie, 
gdyż zagranicznych Idę nie w)' .. 
6wletla. ~ . 

Podczas bankietu w ambasadzje 
IIowy ambasador amerykański" 
Moskwie, p. Bullitt, skarżył się na 
ten stan rzeczy swemu sąsiadom, 
którym był p. Mołotow, prezes ko 
misarzy ludowych. 

- Wina to dyplomat6w, kt6rzy 
nie chcą się nauczyć naszego ję­
zyka, choć Jest taki łatwy - za· 
uważył Mołotow. 

- W każdym razie nie tak łat­
wy, Jak angielski - odpowiedział 
p. BulUtt 

Z tej dyskusJI, prowadzonej 
~ języku francuskim, narodził się 
z-akład. Pa·nowie Bullitt i Moloło" 
zobowiązali się nauczy6~ pierwsIl)' 
- rosyjski.ego, drugi - angielskie 
go, w przeciągu jednego roku. 

• 
Specjalna komisji przeprowadzi 

we włdciwym terminie egzamin. 
Obaj konkurenci będą mieli do 
opracowania identyczne teksty 
angielskie i rosyjskie, ponadto bę­
dą musieli odpowiedzieć na 50 py­
tań ustnych. Egzamin odbędzie się 
15 sierpnia 1935 roku w obecności 
'-<orrusu dyplomatycznego. 

Oryginalny ten zakład, rzecz 
prosta, nie rozstrzygnie kwestji, 
k16ry Język jest łatwieJszy" tylko 
wyka.Ze, który z dwucb konkuren­
tów ma większe zdolnoścI do Ję­
lyków obcycb. 

* Jedna z angielskich gazet poda· 
je zabawną historyjkę o Kiplingu. 
Sławny ten pisarz wybrał się któ 
regoś popołudnia do zoologiczne­
go ogrodu ze swym przyjacielem. 
Podczas gdy spacerowali wolno od 
klatki do klatki, doszły łch uszu 
młosne Jęki słoniątka. 

Ząpytall ątróża co to znaczy -
I dowiedzieli się, że to jęczy młody 
słoń, który od tygodnia Juz jest 
chory. Kipling pośpieszył natycb­
miast do klatki cierpiącego zwie· 
rzęcia i zaczął do niego przema· 
wiać czuJe w Języku, który nie 
miał nic wspólnego z angielszczyz 
tlą. Słoń przestał zawodzić i wy­
ciągnął trąbę w kierunku Kiplin­
ga. Ten ostatni pogłaskał zwierzę 
i w chwUę później obaj zdawali 
się być pogrążeni w serdecznej 
rozmol'ne. Ta pogadanka przywró 
ciła smutnemu zwierzęciu zdrowie 
I dobry humor. 

Zdumiony przyjaciel zapytał 

autora "Księgi dżungli" 1V Jakim 
języku rozma"iał ze !lłoniątkiem. 
.,Czyż pan nie wie: te ja %I1am 
mowę słonł?" - odpowiedział KI 
pIing z uśmiechem. 

•••••••••••••••••••••••• 
Morze i kolonie 
lo Dolega Polski 

Diwiellow, _.-:J 
DII. I dni Ifaste,n,ch I 

liNO 

EUROPA 
N.rutowi ••• 20 

Początek o 4-ej 
Dziś i dni naJte,nJch I 

Kino d:.łwlfłkow • 

.,CZARY" 
Pierwszy rlz w I 
,DIlII dm autw J • 

G I 
Marz" on o dJ1ktaturze ; k.sjążecJlm blichtrze 

les_alDeni jedo zmarłej łon g uirzgmuje do D boku Hiilera 
"Exelsior" pubHkuje oo:rdzo 

ciekawy artykuł o losie GtJerin­
~a. Od chwili śmierci J)rezyden 
la Hindenbur~a wokół pruskie· 
go premjera zapanowała dziw­
na cis.!a. Nie został on ani mia 
nowany zast~pcą wodza, iak to 
zapowiadano, ani nie zabrał gło 
su na zjetdzie partyjnym w 
Nor:vmlberdze. 

"Jeszcze PHed dwoma ty~od 
uiami nazywało się, że Hennan 
Goering do swych tytułów pre­
mjera, ministra lotnictwa i pre­
-.:ydenta Reichstagu doda jesz­
cze tytuł zast~pcy "Fiihrera". 
Dziś niema już o tern mowy. 
Poprilez ffiiU.f, oddzielający Niem 
cy od pozostałe .i Europy, prze­
nikają dziwne słuchy: Goering 
leży w agonji, .iest trupem -
oczywiście w znaczeniu moral­
no - politycznem. Co to ma zna­
czyć? Wiadomo :powszechnie 
w jaki sposób 

Goebbels udarenmił zamiar 
Goerłnga obalenia go. 

donosząc Hitlerowi o stosun· 
kach Goerin.~a z Hohenzoller­
nami, przyczem Goebbels przy 

Dziś 
pocz. O l:!-ej. 

okazJi uczynił z siebie płomien­
nego obrOllcę wodza i part.!i. 
Miało to miejsce na kilka dni 
przed zjazdem w Norymberd:. " . 

Drugi epizod: Goering przy­
jeżdża do Norymber~i bardziej 
imperatorski , niż kiedykolwiek 
z wspaniałym. składem unifor­
mów, ze świtą , w które.i zwra­
ca uwacgę młoda buzia panny 
von SchiTach, ze swym olbrzy­

mim dogiem duńskim, który 
mógłby być zapożyczony z ja­
kiegokolwiek filmu nordyckie­
go. Chce zabrać ~ł()ii na k ,)u­
gresie partyjnym. 

Zostaje mu to zabrOnione. 

Napad wściekłości. zraniona 
miłość własna, i natychmiasto­
wy powrót samolotem do Ber­
lina. 

Trzeci epizod: człowiek , liPI­

ny jak wą.ż, kreatura Gocringa 
~ Hill11111er, szef S. S. i tajnej 
polic.ii paJlsl\yowcj, ,zadzierzg­
rął inŁryg·ę pflzeciwko swemu 
zwierzchnikowi. Czy działa on 
z polecenia Goehbclsa, czy teź 
sam się mści? W każdym razie 
zes tawia raport" policYjne o pry 

watnem żyliu premjera i o jr.­
go naradach poltycznych. Prze· 
syła te akty "Filhrerowi". Hi 
tler widzi ku swemu zdumieniu 
dziwny film, rozwijający się 

przed je~o oczyma: 
Goel'in~ marzy o dyktaturze 

i rządzi dworem oficerów, awan 
turni'ków i młodych eleganckich 
kochanek. Goering, który Ibrrzy­
dzi się narodowymi - socjali­
stami, pogardza ich prostotą i 
surowością, marzy o tem, aby 
zniszczyć ten plebs i 

przywrócić 'Pań~o k~ą~ąt J 
arystokracie w jej dawnej kra· 

sic ... 

Czwarty epizod: od chwi'li ra 
portu Himmlera Goeri'll~ jest 
lwem w klatce, lwem, który 
szarpie kratami, p~dzą<: przez 
dwadzieścia pokoi swego mie­
s7.kania... Odebrano mu wszel­
ką prawdziwą wład.zę, jest bez· 
silny i cz f·ka". 

Da,lej artykuł w .,Exelsio-
rze" opowiada, że Goering przy 
szedł do Hitlera jako awantur­
nik i mąż czynu, ale w rzeczy­
w' stości 

__________ '!"'-__ ..,.,.,.._........,n= .... _. ___ ..,."..",.=,~~ .... _""" ..... L..., ___ """""'_-_=->--____ __l 

Dzili pocz. O 12-ej 

"XAllKiZA ynR'SĄKA~' 

in~.u.m[lY 
tW~łUu.ł~ll!l~ 

CASINO 

= 

nigdy nie był przekonanym 
hitlerowcem. 

"Tylko jedna rzecz, romall" 
tyczne więzy łączą go z losem 
Hitlera, a mianOWICIe testa­
ment Kadny. Karin, młoda 

miljoneTka szwedzka, wycho­
dzi za niego zaml\lż w czasie je­
go emigracji szwedzkiej. Wie­
ddała, że jest morlinisłą... o­
fiarowała mu całą swą miłość 

i majątek. Ki'lka miesięcy 1>0 

ślubie zmarła na RI'uiIi<:~ i po­
zostawiła testament, w kt6ry 11 

żądu od swego męża, aby za­
prz.fE.i~ł posłuszeństwo ł wier-

noś~ HitleroWi, 

do którego czuła jakieś mi. 
styczne oddanie. I Goering przy 
sią,gt Czy odważy się teraz ze­
rwać ten zwią,zek? Poświęcit 
sweJ zmarłeJ fonie, romantye7.­
ny kult. A więc może z wierno­
ści i p.rzywiązania do mał~j 
szwedki pozwoli się ten niezwy­
kły poszukiwacz przy.gód zabi~ 
przez w.łasną partję, nie próbuoi 

ją:: walczyć ..... 
t •• ~ •••••• • ••••••••• ~.i. 

Kaid BałkaOSkl 
(W~gJ'y. Jugosławja, Grecja, 

Kreta, Ausłrja) 
od 14.-X - 2.-XI rb. Przejazd, 
i8szport, wizv, całkowite utrzy­
manie (11 dni na Adrjatyku) 
w czasie podróty kolei" lwie­
dzanie od zł. 590.- do 870.-

Po,ulerll' DOCil1 
t6dź-Katowice 

7 i 8 października rb. w Kato­
wicach. Przejazd w obie lłiron, 

zł. la.30 

Ulgowe ,rzejazd, 
de Pa ryła, Bruxelli, Budapesltu 

i Londynu. 

Pas~,o", ulgowe 
do Auatrji, Jugosławji 

i Clechosłow8cji. 

Informacji udziela i .api~ 
przyjmuje P. B. P. .ORBIS ł 
Piotrkowska 65, (vis a vis Grand 

Hotelu) tel. lOt-Ol i 101-20 • 
...............•. ~ 
. IJlźgi D l 

I 

bezrQ 

"SOWKINO-MOSKWA" BlJlłlll według dzieła A. ..>wskiego 
Reżyserji Włodzimierza PIETROW A Role główne: A. r Jwa. P. CZU-
przy współudziale znakomitego EISENSTEINA belew. I. Za. I 41. M. Carew 
UWAGA! NADPROGRAMY: 1) Rewelae'in, film sowiecki! Wielka rewja SDor\JWa na Placu 

Czerwon,m w Moslcwie z udziałem 1.300.010 ludzi. 2) Najnowszy tygolnik Foxa 
Passe·partouts i bilety wolnego we;ścia w pierwszym tygodniu niewalne, prócz urz~dowych. - PocJ~tek o g. 12-ej 

·ti 

Czar ' Wiedeńskiego Walca 
Muzyka Jobanna Straussa. (Gescbiebten aus dem Wienerwald) Film mówiony i śpiewany po niemiecku 

W rolach gł. Magda Schneider. George Alexander!l Leo Slezak 
Wi~anka walców Straussa w wykonaniu wielkiej orkiestry Filharmonji WiedeńskiElj, złotonej ze 150 osób. 

NADPROGRAM: 6'ball"ol!'- lA~~ r i z~ycięstwo bohaterskich 
J Qdyny anten- ~ .,.., ~ t.J~ lotmków k,l. BAJANA 
tyczny reportaż . • I Ploncl,ńskieso 

M 

Najpotętnłejsza atrakcja lwi ata I Prod. lCl~4 f 35 r. Dziecko fenomenI Dlieeko cudl Czarujący chłopczyk. Znany ~wia.Z(lor 

8 I ini D 16' U 1 'E l'I O f w ".paniałym filmie, ilustruj\cym tragIczne Koleje ł03U i pr;z-eż,cla małego spr,ciau!! · e .., n L Olivera wg. nieśmierłeJnej, cnruJ'lcej ksi'ltlci Inn. powie.4clopisal·u Karola Dickens!! pt. 

.,OLIVIER 
Nadlr •• ralD! Poez~*, asów o godz. 12 w pol. Na 

W pozostałych głównych rolach: 
WBLLlAM BOYD i BARBARA 

pierwszy seans cen, zniione. 
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Król Jugosławii 
opuścił Sofję " gnil'-or 

rzesze drobnych "łatników 
8OFJA, 30.9. (PAT) Dzig 

odjechała z SofJi jugosłowiańska krzJlwdzi 
para królewska, żegllana na dwor szerokie 
en przez króla Borysa, królową, Nowa ordynacja podatkowa znawcy z listy samorzqdu go- ności istotne dla wymiaru, lub, ku bądź w pełnym składzie (art. 
rzłonków . rządu ł tłumy publicz- która l-go października wcho spodarczego. Współudział płat- gdy wymiar . dotyczyć będzie 24), bądź w sekcjach, złożonych 
ności. Poze~nanle króla podobnie, dzi w życie, przynosi zupełny nika jest tembardziej pożąda - nowego, nie obj ętego zeznaniem "[ przewodniczącego, oraz sze­
Jak. przed kIlku dniami jego powi' l zanik ducha demokratycznego ny, że wymiary podatkowe cha źródła, podlegahcego opodat- śdu członków, w tern 
tame było bardzo serdeczne. Niema zaufania do czynnikó", rakteryzuje u nas brak indywi- kowaniu. A więc wzywa się- tyi 3 z grupy mianowanych. 

Splonął pałal: 
hr. Dunin-Karwickiego 
POZNAA~ 30.9. (PAT) - W miel 

6cowości Długie Stare w pow. 
leszczyńskim wybuchł pożar w pa· 
łacu hr. Dunin - Karwickiego. Mi· 
mo energicznej akcji ratunkowej, 
pożaru nie zdołano opanować. Pa, 
stwą ognia padł pałac wraz z u 
rządzeniem. Straty materjalne 
przekraczają 100 tys. zł. .... , .................. . 

SALA FILHARMONJI 
Tel. 113·84 

Dziś I codziennie 
Występy teatru art. 

OliOlSZE BArtDE 
w wielkim pnebojowym programie 

.. Oit "SI un oit lenkU 
li udziałem całego zespołu. 

Dziś, w po.iedzia?ek 2 wielkie świ~­
teczne przedstawienia o godz. 4.15 

po cenach populernych 
ora,; o /lodli. 9.15 wie cz. 

Bilety w kasie F lharmonji 

społecznych, do płatnika. Jeżeli dualizacji, co powoduje praw- ko tych płatników, jeżeli cho- Przewodnicz ący nie głosuje 
pod w~l~dem fo!'malnym stoi dopodobieiistwo dzi o lecz jedynie 

ordynac,ia na wysokości niesłusznego wymiaru podatku. usunięcie wątpliwości, rozstrzyga w razie równości 
zadania, - kodyfikując różno· Urzędy skarbowe, które ma· którzy prowadzą księgi handlo- ~ło§ów. 
rodne przepisy proceduralne,- ją wymiar uskutecznić bez po- we. - I ĘOIl}.isje odwoławcze posiada 
to jednak pod względem ma· mocy komisji, opierać się będą Na wezwanie drobnego platni- ją więc dla wnoszącego odwo-
terjalnym na przygodnych informacjach. ka szkoda czasU, łanie, bardzo mało prawdopo-
pogarsza syłuac,ię i zmnie.isza władze, do któryc~h należy wy- Wedłu/{ ordynacji dobieIl.stwa, że załatwienie 
prawa płatników. Od 1 paź- miar podatku, mają prawo: a) w okręgu każdej iwy · skarbo- sprawy nasŁą,pi w myśl intere­
dziernika płatnik bedzie odsu.. przesłuchiwać świadków i bie- wej tworzy się komisje odwo- sów odwołującego się. O ile 
nięty od współudziału w poste. głych, b) wzywać płatników ce- ławeze przedtem przewodniczącym ko 
powaniu wymiarowem, a w od·· lem przesłuchania, lub do rozstrzy;:;ania odwołań od misji odwoławczej był dyrek-
woławczem ~łos jego będzie inne osoby cclem otrzymania rozmiaru podatków: od placów I tor izby skarbowej, to wedllu~ 
mial bardzo małe znaczenie. wyjaśnień. budowlanych, przemysłowego nowej ordynacji jest nim urzed 
Władze same będą ustalały W komisjach szacunkowych od obrotu i dochodowego. W nik min. skarbu. 

podstawę wymiaru podatku. -, członkowie, obradując zbioro- sprawie rozpatrywania odwo- Trzeba stwierdzić, że organ" 
Jedną z zasadniczych zmian, wo, mogli się nawzajem kon- łaI'i ordynacja gwarantuje administracji skarbowej;- jeżeli 
jaką wprowadza nowa ordyna- trolować. Obecnie o tern mowy szybf{ość i ob.ijektywność chodzi o wymiar i pobór po-
cja, jest zniesienie komisji sza- nie będzie. Informatorzy zezna decyzji. datków, podlt',gają instrukcjom 
cunkowych, istniejących do- wać będą Jeżeli jednak czyta się uważnie swoich władz zwierzchniczych. 
tąd przy urzedach skarbowych. bez żadne i konh·oli. odnośne przepisy, to niema po- a więc 

Gdyby nawet aparat admini- co, oczywiście, musi poci ągnąć wodu do o!)tymizmu. PrzyŁo- nie może być mowy o zupełnej 
sŁracyjno - skarbowy opanował za sobą skutki ujemne. czymy kilka przepisów: art. 24 betsłronnoścł, 
wszystkie dziedziny gospodar · Nowa ordynac.ia krzywdzi MiniGttr skarbu może l'ozwią- Dotychczas płatnik mógł by~ 
cze: towaroznawstwo, buchal- pl'Zedewszystkic?R, dl'ohnych I zać lkomis.1G odwoławcLa przed wezwany na ::'omisję szacunko-
terję, . orientował się w cennI- płatmkow. - upływem kadencji wą i składać przed nią wyjai. 
kach i wahaniach konjunktu- Pł~t?ik, k.tó~·y dożył zeznan~eł i zarządzić ponowne jej skom- nienia, a na13tępnie przed ko-

•••••••••••••••••••••••• ry; gdyby miał czas na obser- pO~lm~n mlec praw? do wspo pletowanie. Przewodniczqcym misją odwoławczą, po wymia-

EA ROZ A TOSCI wację przedsi~biorstw i na za ·· dZIałama pr.zy wY~larze. No- komisji odwoławcze .]' jest mia- rze celem udzielenia wyjaśnień' 
T TR M I zna.]'amI·aIll·e SI'ę z poszczego'l- -', t to awo . b . h We Via oruynac .. la s o,su.J~ ,pr , nowany przez min. skarbu u- 1 o rony SWOIC praw. -

Cegielniana 27, tel. 112-25. nemi gał~ziami przemysłu i tylko do tych p .at.mkow, k~o- r.zędnik ministcrstwa skarbu dług nowej ordynacji urząd 
Ostatni t~~.~f:p~śClnnYCh handlu, to i wówczas iesz<:ze rzy prowadzą prawIdłowe kSlę- I kategorji, posiadający przy- skarbowy może wezwać płatni 

nie byłOby racjonalne i l'iusznł', gi. - najmniej pi Qcioletnią służbę w ka do udzielenia wyjaśnień, ale 
Michała 111 i c h al e s 8 o aby tylko same urz\:~ly wymie- Według art. 77 § 2 obowią- dziale podatków bezpośrednich jest wątpliwe, czy w danym 

rzały podatct:. zek władzy wymiarowe.i do we- Minister skarbu wypadku I instancii będzie eho 
Dziś, w ponied~iałek godl, 4.30 pop. "'k" t . ., t l' s'c' d 't . t ł t 'k 
po cenach Jednolitych t zł Wsp6łudzIał płatm 'ow Jes zwama o usumęcle wą P IWO 1 mhmu.le na wniosek dyrektora ZIO o lU eres p' a Dl a. 

cały parter • tuŁaj konieczny. Nie ulega bo- do~yczy tych wypadków. gdy izhy skarbowej Przytoczyć wreszcie należy. 
"Słodka Miłość" I wiem wątpliwości, że znać sy- płatnicy )rowadzą ksi~i 12 lub 18 członków i tyluż za- art. 98, że: 

o god •. 9.50 po cenach popularnych tuację materialną płatnika mo handlowe stępców z grona płatników po Jeżeli przy wymiarze poda~ 
powt6rzenle premjery że przedewszystkiem ptatnik i złożyli w terminie zeznanie, datku od placów budowlanyó. ku dochodowego władza wy-

"Dzika Młodzież" tej samei branży, a nastQpnie a wątpliwość obejmuje okolicz- przemysłow ~go od obrotu i do- miarowa dojdzie do przekona~ 
~.~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~2~~~~~~~~~~~~~~~~-!!ł!~~ c~dow~ow~~~b~orn~ nia,żez~ra~pn~~ą m~ ~ -- powołuje' 12 lub 18 członków i terjał faktyczny nie wystarcza 

~r n 
"Rzesza chłopów, robotników i żołnierzy" walczy z trudnościami, 

ale nie skapituluje 

tyluż zastęp.c6w z pośród kan- do obliczenia ogólnego docho­
dydatów, przedstawionych du, podlegającego opodatkowa­
za po. 'ednictwem dyrektora niu ,. !!loże ustalić dochód płut-

izby skarbowe.l nika na podstawie 
zewnętrznych znamion, śwład· 

Z grona platnik6w w podw6jn~j czącyCh o jego położeniu ekG-
ilości: l) przez organizacje sa- nomicznem. 
morządu gospodarczego, 2) Przy tej ocenie powinny by6 
przez organizacje samorzllcu 

t • brane pod uwagę w szczególno-
BERLIN, 30.9. (PAT) - W ca' j Hitlerowi, lako wskrzesicielowi ho się mają instytucją, spaJającą na- wolnych zawodów: (rady adwo- (; cił:.i'ego 

Jej Rzeszy niemieckiej obchodzono jlloru narodowego Niemiec i twórcy ród ni~miecki w jedną wielką kackie, izby lekaTskie) . Komi- wsdatki (lontowc i osobiste 
dziś uroczyście dożynki z udzia- "Rzeszy chłopów, robotników j wspólnotę· ' sja Qdwoławeza obraduje i orze oraz stosunek ich do J·e_.do zna-
ł ka clerza HI'tlera W staroz'yt ';ołnierzy" .... ó,;li~~(~\"~lIl.g~~g,;U'l~G~~~~"'~}H(243G~~~g~j. ., em n • - .. . nych źr ódeł dochodu. Opiera-
nem miegcłe Gostar w zamku daw- r Min. Darre w przemówieniu nie si ę na zewn~trznych znamio 
Dych cesarzy niemieckich odbyło uś\\iadczył, że wrogic mocarstwa ć 
Się przyj~cie delegacji chłopskich . nie 'Potrafią narodu niemieckiego nach, które miałyby świadczy 

o położeniu ekonomicznem 

uroczystości na Bueckebergu w Następnie zabrał głoił Hitler, ktć L ' dl płatnika, jest 
przez kanlerza. Liczbą uczestników :rmusić głod~m do kapitulacji. I 
górach Harcu oblicza sIę na miljon ry wskazał, że nadchodząca zima Rr06Ce bard'zo ryzykowne. 

. b d "k B k .Trzeba przytem . wzi.a~ pod osób. Obchód połązzony byl . będZie ar zo cu~z a. ra surow 1I·.411!1l_lI!I!!IIillIlll'illl!E~,..MW.~tiił~Mf~ ó' . .. . , . '~ł k lt 
z ćwiczeniami formacji Reichs- c6w nie może zmusić kanclerza do .!"-'"' • "_N "t · m\la,.gę r l,f!IC~.· ~:z~--:~ u U-
wt'hry, które podobnie, jak w No- ustępstw. Walka jest ciężka. W koń fi "is n!J.ł IIj1io~nft" "8': . raLttego i ticzci~~ść\ płatników. 
rymberdze urządziły pokaz bitwy ~u kanclerz zwrócił z naciskiem u. F. VI II W a v "I Nowa ordynac.la podatkow .• 
Uroczystoś~ zagaił minister pro wagę na znaczenie obowiązkowej Wczoraj wypuszczono go z więzien ia w zasadzie pogarsza sytuację 

pagandy, Goebbels, składając hołd ełużby pracy, której kadry stać i ogiHn płatników. a szczeg6]ni~ 
Warszawski kOl'esp. "Głosu Po- Po załatwieniu i formalności ki'zywdzi przeważającą wię-

ta 
"Militaryzm najwyższą formą wychowania mo­

ralnego narodu" 
WIEDE~, 30.9. (PAT) - "N. 

Wiener Journal" ogłasza rozmowę 
dziennikarza amerykańsko Knicker, 
brockera z Mussolinim. 

Militaryzm - powiedział Musso 
tini - jest najwyższą formą wy­
rhowania moralnego narodu. Jest 
on szkołą heroizmu i gotowości do 
ofiar. Dotychczas Włochy były w 
stanie zmobilizować 1) miljonów 
żołnierzy, nowe ustawy wojskowe 
umożliwiły powołanie pod brod 8 

miljonów. Faszyzm I;!hce utrzymać 

() ile możności pokój, nie wierzy 
jednak w pokój wieczny. 

Nie moina powiedzieć, by sytu­
acja w Europie . popra.iła się -
mówił dalej Mussolini. Daleld je­
stem od zdawkowego optymizmu, 
mimo to nie sądzę, by należało spo 
glądać w przyszłość ze zbytnim 
pesymizmem. Porozumienie Włocb 
z Francją jest nieodzowne. 

Kapitalna komedja wiedeńska 

reż. !'laI NfU!~ld, 
reżyser filmu "Csibi" Ił 

lallnego" telefonuje: o godz. 12·ej w południe p. Duboi:; kszość płacących podatki _ 
Wczoraj o godz. 10 rano został udał się do domu. Dzisiaj rano mu drobnych płatników, nie pil'OWll 

telefouicznie zawiadomiony na- si się zameldować w policji. dzących prawidłowych ksi~. 
czelnik więzienia )lrZ2Z min. spra­
wiedliwości o akcie p. prezydenta 
RzpliteJ, ułaskawiaJącym b. więź­

nia brzesldego posła Dubois. Zo· 
stał on wezwany do kancelarji 
więziennej, grtzie zakomunikowa· 

Klas ig 
w szkołach austrjackich 

no mu o powyższej decyzJI. WIEDEŃ, 30 IX. (PAT(. --
P. Dubois oświadczył, że nie za- Wśród żydów wjed.eńsk;ch wy· 

hi gał ani u p. prezydenta Rzplitej woła~o ro~gorycZe?le rozp~rzą, 
ani u min. sprawiedliwości o urlop d~e~Ie austrJa~laego mlUIstra 
Z więzienia lub o ułaskawienie. I o~wIat.v .. nakazuJ}!ce seg~egow.l 
0 .... 0 •• 0 ••••• 0 ...... $.. me !J('zmów szkol średnIch w . k · klasach równorzędnych w te :~ 

łZe I · OnJe ~posób, .by. ucz~iowie żydo~ 
scy skupIellI byh razem w Je, 

lo O aga Polski dnei.klasie. Dziś pojawił się. ~o 
.. mUlll'kat \~rzędowy, zapeWillla.lą 

cy, że rozporządzenie powyt. 
sze !lie miało na celu podzia· 
lu uczniów z punktu widzenia 
wy inaniowego, lecz podktowa­
ne było względami techniczny­
mi i finansowymi. WiedeI'iska 
rada szkolna otrzymała polece 
nie uwzględnienia zażaleń 1'0' 

dZiCów i łagodzenia trudości, 
które mogłyiby wyniknąć z za­
stosowania rozporz~dzenia. 

raczka" 
Z udziałem naiw, bitnieisz,ch aktorów- ediowJch wiedeńskiego Burgteatru 
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~~~~~:?=~~.~~~J Bot:iang wglaiu· ą a woj e 
jowy o~twórc~ "piosen~i" Andrzej N,-ezwJlLla 
Boguckl, ktćrego znają. wuyscy " 
hlldź z estrady, płyty gramofono­

bitwa napowietrzna ia trzebiami z 
wej, czy tet z mdja, wystąpi w po- Niedawno doniosły gazety 
llied:dałkowym koncercie muzyki greckie o ni~zwykłych wyda­
lekkiej pod dyrekcją. Zdzi~ława j I'zeniach pośród kolonji bocia­
(';6rzyńskiego, aby przypomnieć słu ,nie .• Tracji ~r(>ckiej. Oto stare 
(hr,czom swoje niez!l!!tąpione inter i bodany opuś<..iły swe gniuda i 
pretacje. Koncert ten nadany b~· ~ w uszere~owanych kolumnach 
llzie o 2:odz. 15.45. : poleciały z ogromnym pośpie­

cych spowodował wyprawI: 
miejscowych. Skąd te bociany 
przyleciały i poco. to zrozumia 
no dopiero później, gdy pisma 
tureckie w kilka dni potem do 
niosły o wie1kiei wojnic w po­
wietrzu, wydanej pr7.CZ bocia­
ny jastrz~biom w poh1iiu wio­
"ki On::han~azi. 

zawały się równie szybko i' roz 
poczęła się bitwa w powietrzu. 
w ktwej z obu slron było wieJe 
zabitych i rannyoh ... Wywiąl,a 
ły się walki bardzo zażarte i 
pra wdopodobnie wynik ich był 
by oplnkany dla bocianów gdy· 
by po południu dru~ie~o dnia 
walk nie przybyły z różnych 
lderunków bociarnotm z.naczne 
posiłki. 

RECITAL FORTEPIANOWY. 
~ chem w kierunku południowo· 

O godz. 17.00 -- 17,25 rozgłoś. 
nia pozna1lska nada na ogólnopol­
f,kiej fali ciekawy recital fortepia 
nemy w wykonaniu 7łuakomitej ar 
tyst.ki Gertrudy Konatkowskiej. 
\V programie m. in. Paderewskie­
go: Legenda, Zarembskiego: Alle­
gro molto i szereg wyjątków ze 
,.Suity polskiej" Fr. BrzeziI\skiego. 

GINĄCE OLBRZYMY MÓRZ 
I W ÓD SLODIUCH. 

taden kataklizm natury nie d.da. 
fa tak skutecznie i szybko jałt go­
rączkowa akcja człowieka, gdy 
cE:!em jest zysk, głód, lub popro­
.tu sport zabijania. Jeśli chodzi 
o zwierzęta w tadnej grupie ich 
nie dokonano tak wielkiego spu· 
stoszenia, jak między wielorybami 
o czem ~'Wiadczą, sprawozdania po 
s7.c,zególnych narodOWOŚci w ostat,­
r,jrh latach. 

Odczyt dr. Ohamca, który' mo· 
wić będzie w radjo o godz. 17,50 
z[I,znajomi radjosłuchaczów z akcją 
folow9nia statków wielorybni­
czych, która przeszła najrozmait­
szo fazy posługiwania się środkami 
tcrhnicznymi. Radjosłuchacze wy­
słuchają. tej prelekcji bezwll~tpie­
nia z wieIkiem zainteresowaniem, 
gdy t przedstawia się ona. jak kar­
ta z podrćtiniczej ksią,żld. 

ZAGADKI MUZYCZNE DLA 
DZIECI. 

Zagadki muzyczne dla dzieci, 
nada.wane " tytm sezonie przez rOI 
głośnię lwowską na. oałą Polskę 
wzbudziły wielkie zainteresowanie 
u małych radjosłucha.czy. O godz. 
18.415 - 19.00 podane będą wynIkł 
pierW8!ego konkursu "Zagadek 
muzY6Znych" i nazwiska. dzieol, 
kUre otrzym31y nagrody w po'!t.a­
ci zajmują.cych bią.ł.ek, poczam 
młodzłełJ u'!łyezy noWI\- 8erję lA­

!Sa,dek. 

KONCERT STOW. M. D. M. 
W konserwatorjum w&rszaw· 

sldem stowarzyszenie miłośników 
dawnej muzyki daje koncert pod 
dyrekcją Teodora. Zalewskiego z 
udziałem wybitnie utalentowano­
go pianisty, Bolesława Kona. 

LASZLO FELEKI 

Wielka 
Rzecz dzieje się na rogu uli­

Cy. -przy szafce z gazetami. 
Sprzedaw<:a ~azet (woła): -

Wielka sensacja! Straszna zbrod 
nia. Wymordowanie rodziny -v 
KispesŁ. Znów osiem os6b 
zwarJowało z mrozu. 'Vielka 
-'>flnsacja! Uchwalono podat<lk 
od starych panien. Tu do naby­
cia najświeźsze sensacje wrn 
z dodatkiem ilustrowanym. ~'fl-
2elą radjcwą. ~azetką dla dzie .~i 
'dodatkiem muzyoznym, wzOJ~· 
mi na podeszwy. 

Przy.jaciel (lIladchodzi zdJ.i­
wiony): Aaa I Panie doktorze I 
To niespodzianka! Ni.gdybym 
w to nie uwierzył! 

SI)J'zedawca gazet: Co tu jest 
r,iespodzianką? Co panu w gł)­
wie za niespoilzitmka? 

PrzY.iaciel: Ależ panie dok~)· 
t:ze... więc pan jednn k... jest 
'iprzeda \\'(::) ~azet. 

Spl'zl'llnw('l\ c,uzeL: Pan sic tc· 
\IllI dziwi') \Y dzhiej"':r\'ch ('za· 
!II;' ('h ? .lu ż \\' irh ia l e 111 inży n icra 
zal11bln.i:!ccgo ulicę. Szewca na 

wschodnim. Ten szylbki odlot 
poprzedziła krótka narada. -
Bociany wydawały sie podnie- Atakujące iastrlebie 
cone, klekotały wiele, ale 
W1krótce przerwały, whrew swo 
im zwyc7;ajom, naradę i odle· 
ciały. 

Tłumaczono sobie ten nagły 
odlot w ten sposób, że wskutek 
panu.iącego w Tracji gorąca 
wszystkie bag.na powysychały, 
a bociany nie mogąc znaleźć po 
żywienia, odleciały. 

Kto jednak zna w pewnym 
stopniu przynajmniej przyzwy­
ezajenia bocianów. ten nie zgo­
dzi się z taldem wyjaśnieniem. 
Bociany nie należą do stwo­
rzeń, któreby mogły opuścić 
swoje mlode i zostawić je na 
pastw t! śmierci głodowej. Tego 
rodzaju zachowanie sie sprze­
ciwia się na,tzupełniei zwycza­
jom ohserwowanym u bocia­
nów i dlatego przyczyny ich od 
lotu musiały być inne. Bocian. 
który swoiCh młod 'ch nie może 
wyżywić, wz~lędnie hie może 
ich zabrać ze sohą w podr61. 
.Jesienną na południe, nie po­
zostawia ich na pastwę losu, a­
le zabija je. 

Jednakże wieśniacy traccy 0-

pawiadaH prawdę. Stare bocia­
ny istotnie opuścily gniazda , 
podczas gdy m:łode z pełnem 
.zaufaniem spacerowały sobie 
po ulicach wsi i klekotały. Jad 
nego tylko nie zauważyli wi!ś 
niacy, że z oddali przylbyło sla­
qo bocianów obcych, które 
przyleciaJły zdaleka i odbyły 
r6wnie ja'kRdyby naradę. Ten 
właśnie przylot bocianów ob-

Koncert ten transmitować bęuą 
rotgłośnie Polskiego Radja o godz. 
21.00, "by dać możność amatorom 
ł znawcom klasycznej muzyki 
u~łyszenia genjalnych kompozyt\)· 
rów minionych wieków w pierws~o 
r?ędnem wykonaniu. W programie 
Divertimento D-dur nr. 11 M Ol'· 
kiestrę smyczkową, obój i waltor· 
nię oraz koncert fortepianowy D· 
dur Haydna. (r) 

2&J2 • 

• SenSacJI 
stanowisku ministra. Dlaczegoż 
pSJcholo~ nie może być sprze­
dawcą g8let? A pan co robi? 

Przyjaciel: Pracuje w urzę­
dzie ~elnynl. No i powiedz pan 
'" jak panu idzie? 

Spl'zedawca I!~ct: Jak 111: 
idzie Z Lepiej idzie, niż rekor­
dziście olill1lPijskiemu w chodze 
niul Przy wszystkicm trzeba 
!derować się psychologją. Gaze 
1~1 tei trzeba sprzedawać na 
podstawie psycholog.ii. 

W okolicy tcj wsi. leżącej w 
anałolskill1 okr~gu Bergama, 
napadały jastrzębie wielokrot­
nie na gniazda bocianie, zabi­
jały młode bociany i pożerały 
je. Powtarzało się to tak często, 
że bociany zorganizowały ak<;.ię 
obronną, kt6ra jednak nie 
wiele pomog.ła, poniewaz Ja­
strzębie miały stale przewagc:. 
Obrona młodych bocianów by­
ła wprost ' niemożliwa, I'{dyi sta 
re nie mogły cały czas przeb:;' 
wać w gn4eidzie. 

"T edle tego, co podają pis­
ma tureckie, po 511lkJi te -przy­
były zdaleka. W Konstantyno­
polu i okolicy miasta, jak rów­
nież w BaIikesser i Eskischehir 
obserwowano, ja'k stare bociany 
opuszczały swe J;tniazda w tym 
czasie i powracały dopiero po 
kilku dniach. W wojnie tej bra 
ły niewątpliwie udział takie 
bodany tureckie. 

Woin, DtakOw 
Wojny ptaków nie są ezemś 

'Vobec tcgo stare hociany od rzadkiem. Już przedtem slys!a 
były narad~, po której pojedo/ń no o takich walkach, chociaż 
cze sztuki oddzieliły się od nigdy tak wielkie ilości ptak6w 
większości i poleciały w roz- nie brały w nich udziału. Naj­
nych kierunkach: pozostałe u- 'bardziej zdumięwają,cy jest 
dały się do swoich gIJliazd. Z'l- fakt, że bociany utrzymują ze 
brały 7; nich młode i przeniosły sob~ łączność na tak ogrom­
je w AąSZCZ leśną, to jest w nych pnesłrzeniach, jak w tym 
mie isce bezpiecr.ne, poczem po wypadku. Z Komotini w Tra­
łączywszv siG w eskadry, licz~ cji do Ber~ama jest dobrych 
ce po pięć głów. w\'l'uszyły 300 klm. 
pl'zeci;v jastr1.ę~i01l1, uWi.iają' \ Pałlstwo bocianów dostarcza 
cym SIę w okolIcy. ludzkości oddawna szeregu fra 

Jednakże jastrzc:bie zorgani· pu}ącyclh za~adek. Jest zadzi-

NAJWIĘKSZY SUKCES 
Polskiej KinemaŁografji II 

CZY LUCYNA 
TO DZIEWCZYNA 

, 
• 

Jadwiga SmosarsMa 
EugeniuSZ Bodo 

MajweselsZ8 komedja filmowa wszystkich czasów. 

W n;:;:~:~re 6rand.Kina 

nami. Batu Khan czy Batu I sę. Tam prze~hodzą. Zakochau'8 
Kohn? ' para. Gdy pan im wkręci gaz e 

Narod. socJallsł;l (z ożywie- tę, uchylę przed panem czoła 
niem): Proszę o dwa egzempla. (Nadchodzi mężczyzna z ko-
rze. bietą. Patrzą tylko na siebie. -

Sprzedawca guet: Służę pa· : Chcą przejść przez jezdnię. Ko· 
IlU. - bieta lekko krzykną,wszy po· 

Stary żyd (nadchodzi). ciąj:la towonysl;a ~ -powrotem) 
Spl'Zcdawca gazet: Rassay Kubieta: Kochanie, uważar 

pl'zeciWlko numcrus clausus! - Nie widzisz. samochód nadjei 
Dlaczego Samtlel Stern nie mo- dża. 
że być króle1l1 w~~erski!l1l. Mężczyzna: Nie, nic nie wi 

Stary iyd: Daj pan gazetę· dzę! Tylko ciebie widz~ . .Je 
Spr~edawca gazet: Sl'użę pa- stem .lUŻ taki niecierpliwy, Ż~ 

nu. warju.ię. Ty, kr6~owo moich 
Pr,;yjaeiel: No, no, panie do f,nÓw ... 

klorze... Kobieta: 0, lnój najdroiszy. 
Sprzedawca ~azet (dumnie): Sprzedawca gazet: Wstrząsa 

Widzi pan? jąca traged.ia kobiety! Zdradzo 
PrzY.łaciel: Panie doktorze' na przez męża skoczyła z trze 

PrzY.1aciel: Nie hardzo rozu- Nadchodzi urzędnik! Niech pan ciego piętra. 
m lem... jemu też sprzeda. Mężczyzna (wstrząśnięty od 

Sprzedawca ~a~et: No, uwa- Urzędnik (z teką). wraca si~l. 
ża i pan trochę! Tu jest ławecz- Sprzedawca ~azet! Strasznc> Kobieta: Chodź, już mOŻIll9 
ka. siadaj -pan, .in będę słał. - nadużycia w magistracie. Ocze· pr.zejść. 
(Krzyczy'/ WieLka seJlsacja! kiwane masowe' aresztowania. Mężczyzna (denerwując się): 

Nlll'odow~' sO(~.talistn (n::td- Urzędnik. (wzdryga się, po Ech ... (zeka.i r.hwiq(,c1:kę... ku· 
choi:lzi). ctem uda bc snokój, odwr::lc9 pi!,' gaz~tę ... 

Sprzc(:'awt'a. A8zet (woła): -- się powoli): Kob;eta (chwyta się za gło · 
Najnowsze \"iudomośC'i! Sensa- - Panie ... da i pan gazetę! wę): Teraz! TenlZ chcesz !(). 

cyjnv art~'kut o iydach! Zydli Sprzedawc~ ~RF.~t: Proszę zett! kupować? 
przyC7.yn :l k1r:ski pod ~fohacs('m r Ina. :\f~:!l'zyzna (zniecierpliwiony) 
w 15·ym wieku! Rob rnl;inn 7.1 PI'z~' .\ari('l: Teraz t~'('h niech Tak. r'IIC~ kupie: .!Zflzetę! ~f{lżl' 
~roha('s! Już podczas wc:dl'ó\\'ld pan obrobi. :\!ówit;- panu. pani" ci si~ to nic podobn? 
narodów żydzi byli ~e!:>zefcia-I doklnl'7r' zrobi pan na. nich fOl Kobieta (z hłyskiem w O' 

właJące, jak wspaniałe włdeł­
wości odkrywamy u tych pta­
ków. Czyż nie dziwne jest, fe 
bez namysłu porzucają one swo 
je gniazda i młode, aby bronić 
zagrożonych osiedli dalekicn 
swych rodzin. Nlljbardziej in­
teresujące dla nas w tym wy , 
padku jest, w jaki sposób bo' 
ciany porozumi~wają. się ze s()­
bą? 

To, :te zwierzęta t~ same­
go galunku łączą się ze sC'bt\ 
przeciw w&pólrnemu wrOS:OWl, 
to mo:ma wyłiu.maczyć od bl!­
d" wrodzonym instynkiłem i lA: 
mozachowaw\.Zością. Fakt j~dl 
nak, te potrafią one przy~ot()­
wat ~rodki zapobi~aweze 
przez nieul~ającą wątpliwości 
of,ganizację i ściągnięcie odl»­
wiednich posi11k6w z taK wie!· 
kiej O<He~łości, te OPUSZC 7 f1;:1 

własne siedziłby i zostawiają 
młode, to jest coś więce i niż J~ 
stynkt, a nawet coś przeciwne­
go instynktowi, gdyż właś'1ie 
instynkt nie pozwalabby im na 
tak ryzykowne i niebezpie 'Zhe 

wyprawy. 

Kto raz mial sposobność pod 
~łuchać takie bocianie "p,)sie­
dzenie" przed odlotem na polu 
dnie, ten zdaje sobie sprawę z 
tego, że te ptaki w jakiś tajem­
niczv sposóh porozumi . !\\'a.i:ł 
się i te ich działanie ma ,,~zel· 
kie cechy przemyś~enia. 

Na łące, na której zn3 ·duj ... 
się pełno badanów. słych.1ć naj 
pk~rvi monotonne klekoLl.';~ 
star<:.go badana, potem od :ywa 
się cały ehór, potem widziru~', 
ją.~ jeden z bocianów podlatu­
je ra ~rode.k, jak eoj klekoce, 
a stary jJocian coś mu od.pvwia 
da. potem rozlega się kI !\{Ola­
ni~ ('8ł~0 chóru, a potem w;­
d~:mv, jak inne bociar." nuca­
i/ł sil;: na tego, który wezwany 
zostal na forum i uderzają Wel) 
hk .ill1f;O dziobami, dopóki .:I! 
u~lI'ką go na śmierć. 

(o to było? Bezwątp:tnia 
sąd, obrona, pr·zem6wienia o­
S I,; Ił , zycieli, glosowanie i wyko­
nn;t: wyroku. 

"le powie, że to zachowanie 
s,,~ wynika wyłąLznie z in~tynk 
hl i kto ośmieli się twierdzić, 
ż~ t~ lko ludzie posługują się 

. rOll'mem? 

• 
czach): Ach tak! Wi~c to ty ta· 
ki ie,teś? Kup sohie! (Oddala 
się)· 
Mękzyzlla: Pal 'ią sześć! (])8 

sprzedawcy gazet): Pr~dko ~ 
zetę· 

Sprzedawca J(azeł: Proszę. 

Mętczyzna (nie panując nad 
!:obą wyrywa gazet~, przewraca 
strony. Robi mu się lżej). Te 
nie ona! Moja żoneczko! Ela· 
neczkol lLecę do ciebie. 

Sprzedawca gazet: No? 
PrzY.iaciel: Panie doktorzł:', 

wiem, że pan jest dzielnym 
człowiekiem. ale to moie być 
przecież tylko pTZypadek. Aby 
móc sprzedać ga·zetę każdemu, 
musi pan znać słabość każdego. 

SPrzedawca gazet: Uspok6i 
sie pan . znam ją doskonale. 

Przy.łaclel: A wi~c, wszys1ktf' 
go dobrrgo. (Odchodzi). 

SprzE'dawCn J(8zet (Patrzy na 
niego, potcm krzyczy): Wirll,a 
srllsacja! Nnllu ż~'cia \\' \I !'z~c1zi(' 
celnym! 

Przy,iaciel (łapie się za gło, 
wę, przestraszony leci z powro­
Icm): 

Daj pan gazetę. 

(I'rzckl. z wt;'gic!'"kicgo 
Ad. S.l 



t.X- .. GLOS PORANNy" ...... 11~ 

tr i le arz, u ezpieczalni l 
Depesza do lBin. Pa,iorkowskieao z prośbą 

o ineerent:Jc w sprawie wgmówifń 
W. 'dnia waorajslym odbyło dę 

4adzwyczaJn. poeiedzenłe zarzędu 
związku zawodowego lekarzy pa6 
8twa polskiego w Lodd, celem om 
wienla ostatnlcb masowych wym6-
wleó lekarsy, zatrudnionych ,.. • 
bezplecuJnl społecznej. Posiedze­
niu przewodniczył prezes związku 
dr. Misjon. Z referatu, wygłosm· 

........................ 
Zarsąd Zwhach tekan, PaĄ.twa 

Polskiego Obwodu ł.6dcklego uwla­
darnin, Ił w dnIu d.lllojn,m, t. j. 
1 pddziernllla 1934 r. o go.ulnie tO 
mln. 30. lokal. Zwi~1nr ,JaJ .1. 
Piera eklogo 9 odbędzie .I~ 
Nadzwyc.aJne Walne ZabNnłe 

C.łonk6. Z_lłłEku. 
Na porllldlr1l .ulen_,m Iprawa aa­

low,cb wpmdwień prac:, l,kanom 
Ubezpieczalni Społeome, w todal. 

Zarzłłd Z .... aku , ...................... . 
Wia~omo![i ~iell[e 

NOCNB DYłURY 'APTEK._ 
rmś w nocy dyturuj~ n.a8tępuj~e 
apteki: az. JankieIewicza (Stary 
Ryntk 8); L. SteckeIa (lJmanow. 
ulego 87); B. Głuchowskiego (Na­
rutowicza 6); St. Hamburga l S-ki 
(Główna 50); L. Pawłowskiego 
(Piotrkowska 807); A. Piotrowskie 
go (pomorska 91~. 

nego na temat wymówień, rozesła 
nych 60 lekarzom kasowym, wy­
nika, te ubezpieczalnia społeczna 
prowadzi na terenie naszego mia­
sta dziwną politykę personalną 
W chwllf, gdy toczy się jeszcze 
walka o poprawę egzystencji leka 
J'ZY, kIedy rozstrząsane są możli· 
wo6cł zreorganizania systemu lecz­
nIctwa ł usprawnienie machiny u· 
bezpleczenloweJ -
WŁADZE UBEZPIECZALNI IDĄ 

NA NIEBEZPIEOZNE EKSPERY­
MENTY, GODZĄCE W NAJ ty­
WOO'NIEJ~'ZE INTERESY LE-

KARZY. 

W)'lD6wienła otrzymali lekarze, 
pracujący w Lodzl od wielu lat, 
a nawet tacy, którzy od załoZenia 
kasy chorych, a więc 

PRZEZ 12 LAT lATRUDNIEN~ 
SĄ W LECZNICTWIE UBEZPIE· 

CZENIOWEM. 

Wym6włenła wywołały oburzenie 
nletyJko w'ród lekarzy kasowych, 
ale w'ród całego świata lekarskie­
go. Ostatni krok ubezpieczalni jest 
w 8przeczności z oświadczeniem 
ministra opieki społecznej. Pacior· 
Ił;owsklego. który przyrzekł, że do· 
póki nie zostanłe przeprowadzona 
reorganizacja lecznictwa w ubez. 
pleczalniach żaden lekarz nie bę, 
dzie zwolniony z pracy, a jeśli na-

REJESTRACJA ROCZNIKA 8tąpią redukcje, to zastosowany 

Po dyskusji postanowiono 
,,'szrząć energiczną akcję przeciw 
ko ubezpieczalni, oraz 
PRZY JĘTO REZOLUC.JĘ PROTE· 

STACYJNA· 
Niezależnie od tego zarząd posta· 
nowił wy.stosować 
DEPESZE PROTESTACYJNE DO 
MINISTRA OPIEKI SPOł,ECZNEJ 

PACIORKOWSKIEGO, 
do naczelnej izby lekarskiej, do 
oddziału izby w Łodzi, do central· 
nego związku zawodowego lel{arzy 
w Wars'.Zawie. Depesza protestacyj 
na brzmi, jak następuJe: 
"ZARZĄD <ZWIĄZKU LEKARZY 
ODDZIAŁU ŁÓDZKIEGO DONOSI 
O (.."ZASOWEM WYMOWIENIU 
LEKARZY Z ŁóDZKIEJ UBEZ· 
PIECZALNI SPOŁECZNEJ Z PO 

WODU REORGANIZACJI 
WBREW OPIN JI MINISTRA PRA 
CY I OPIEKI SPOŁECZNEJ I NIE 
ZGODNE Z OBOWIĄZUJĄCĄ U­
MOW Ą. WIĘKSZOSC WYMóWIO 
NYCH LEKARZY ZATRUDNIO­
NA JEST OD PIERWSZEJ CHWI 
LI ZAŁOtENIA KASY CHO· 
RYCH. ZARZĄD ZWIĄZKU LE· 
KARZY PROTESTUJE PRZECIW I 
KO POSTĘPOWANIU WŁADZ 

UBEZPIECZALNI I PROSIOIN· 
GERENCJĘ"· 

Poza tern zwołane zostało na 
dzień dzisiejszy ogólne NADZWY· 
CZAJNE ZEBRANIE LEKARZY 

ŁóDZKICH. I 
N a zebraniu tem powzięte zostaną 
uchwały, dotyczące dalszej akcji. 
M. in., wobec zakazu ogłoszenia 
slrl'jku w instytucjach użytecznoś­
ci publicznej, 
ZWIĄZEK LEKARZY WYSUNIE 
PROJEKT W SPRAWIE ZAPRZE 

Zarząd Towarzystwa Pielęgnowania Chorych 

,,~'K~R (H~lIM" i Komitet ,,~l~~~WI~KA" 
podają do wiadomości, że w miesiącu październiku 1934 r. 
odprawione będą nabqżeństwa żałobne ·w Synagodze 
Towarzystwa przy Placu \Vołności 10, na które zapra' 
szają krewnych, przyjació1 i znajomych, a mianowicie: 

dn. 1 o godz. 10 rano za b. p. Gustawa Heymana 
" 1" " 10 rano ,. "" Henryka Szretera 
~ 1" " 10 rano " "" Ludwiki Konarskiej 
" 3" " 7 rano ~ "" Michała Kona 
" 4" " 7 rano " "" Salomona Fruchtgar-

tena 
" 7" .. 12 i pół p. p." ,," Hirsza Pinczewskiego 
" 8 '0 ,. 7 rano " "" Mo~osa Szai Herezen· 

berga 
" 9" ,,12 i pół pp. """ Ernestyny Krotoszyń· 

" 12 " 
lO 12 " 
• 12 li 

" 14 " 
" 16 " 
" 16 ,. 
lO 18 " 
" 19 li 

" 19 " 
lO 20 
" 21 " 

,. 22 ,. 

" 25 " 
" 2fi ,. 
,. 35 " 

" 25 ,. 
,. 27 " 
" 27 " 
" 28 " 

r 

" "l rano 
" 12 i pół pp. 
.. 1 p. p. 

" 12 i pół pp. 
,. 7 :rano 
lO 12 i pół pp. 
" 'I rano 
" 7 rano 
" 12 i pół pp. 
" lO-ej rano 
" 12 i pół pp. 
,. 1 po poł. 
,. 7 rano 
" 7 rano 
,,' 7 rano 
" 7 rano 

" 12 i pól pp. 
" 10 rano 
" lU rano 
" 12 w poL 
,. 12 i pół pp. 

1 po poło 

skiej 
" lO , • Wolfa Neufelda 
, "lO Cbławny Rutsteiua 
lO "" Aleksandra Kempne-

ra Czł. Za!!. 
" "" Józefa Guimana 
" "" Emilji Kadison 
,. "" J6zefa Toruńczyka 
" lO" Simona Reicherta 
" "" Edwarda Ziege 
" "" Natanl\ Blaustarka 
" "" Majera Frajdenberga 
li lO" Mojżesza Serejskiego 
" "" Zofji Wohlowej 
" "" Eli Liskier 
" "" Estery Kapotty 
" ",. Adeli Szenwaldówny 
" ,." Jakuba Wojdysław' 

skiego 
" "" Henryka Imicha 
li "" Grzegorza Krawetza 
" "" Raszeli Ginsberg 
" "" Adolfa Berlina 
" .,. Julii Czamańskiej 

Józefa Weile 

Zloto sowieckie do Niemiec 

1914. _ W dniu dzisiejszym zgło zostanie par. 33 punktu 3 umowy 
sić się powinni na rejestrację do zbiorowej, który mówi o 7aciągnię 
biura wojskowo _ policyjnego za- ciu opinji rady lekarskiej i reduko 
rządu miejskiego w Lodzi (Piotr. wanht w pierwszym rzędzie tych 
«owska 165) mężczyźni, urodzeni lekarzy. którzy posiadają inne 
w Toku 1914, zamieszkali na tere źródła utrzymania. W danym wy­
nie I komisa.rja.tu policji państwo- padku nfe zaciągnięto opinji rady 
wej o nazwiskach, rozpoczynają- lekarskiej I 
creb się od liter A, B, e, D, E, WYMóWIONO LEKARZOM, KTó­
oraz zamieszkali na terenJe vn ko RYCH GLóWNE ŻRÓDŁO U· 
misarjstu o nazwiskach na Utery TRZYMANIA STANOWI iPRAQA 
A, B, C. ......., W UBEZPIECZALNI. 

STANIA PRACY LEKARZY W U- W okresie 8 miesięey r . b tranS,/7ostaJe to w związku ze %wlęksU' 
BEZPIECPZALNI porty zIota rosyjskiego do Nie· uiem tempa likwidacji naJezlIo§cł 

w drolJze wymówienia tejże pracy ; miec wyniosły 187 milJ. mk., pod- niemieckich w Rosji. 
na -podstawie odnośnych klauzul jl'Z8S gdy w analogicznym okresie ZłOTO WeF ~ 
umowy zbiorowe) (g) r. ub. wynosiły tylko 140 mil). Po· 

SZA 
(Skrzypek·wirtuoz) 

koncertuje 
MM '.'$ W 

Dwa w,padki motocrklowe 
o jednej gOdziniewniedalekiejodległości od siebie res VI" kniarzJ Ul lo zi Ko 

Dwa wypadki motocyklowe 
miały wczora.i miejsce w Je 
dnym i tym samym cza&łe 1ł 
niedaIekie.i odległości od siebie. 

znańskich w słanie poważnym. 
Motocykliście poUcja spis 1- 40·eodzinng Igdzi~ń pratu " przemgjl~ 

la protokuł. Wczoraj rozpoczął się w Lodzł 
IX kongres związku zawodowego 

Drugi wypadek miał mie.isef! 10botników przemysłu włókienni. 

przedstawicieli partji socjalistycz 
nych PPS, NSPP i Bundu, co świad 
czy, iż również w przyszłości dzia· 
łalność organizacji robotniczych 
potoczy się w przykładnej harmo­
n]i pomiędzy przedstawicielami po· 
fozczególnych narodowoścI. 

wie nie jego, wygłoszol1e w języ" 
kach niemieckim i czeskim nagro· 
(hlOnO huc ;~nemi oklaskami. 

Pierwszy z nich wydarzył w dIWie minuty później. miaan czego w Polsce. Na kongres przy. 
sic o ~odzinie 8.25 rano przed wicie o godz. 8.27 przed pose- było około 100 delegatów, rep re­
posesją przy ul. Zgiersklej 12. sją przy ul. Nowomiejskiej 21" zentujących niemal wszystkie więk 
Gdy usiłował przejść pUM gdzie pod koła pęckąeego mota sze ośrodki robotniczo - przemysło 
jezdnię 68-letni Juljan Kapiń· cyklu dostała się 77-letnia. E· we w kraJ'u, oraz blisko 500 gości 

•• ) d' st Li (No mi ka Po zagajeniu powołano prezy· ski (FrancIszkanska 10, na .le. era pszyc wo e~ ~ntralną !fIgurą kongresu "":lI\.-
24) '"., d.jum kongresu, wybierając na 

Z powitalnych przemówień na. 
leży wymienić pos. Niedziałkow· 
\1kicgo, który wysunął postulaj 
wprowadzenia w Polsce 40-godzi. 
nego tygodnia pracy. 

chał na~le z ogromną szybkt. , • niarzy był delegat międzynarodów przewodniczącego p. Golińskiego W ciągu dnia wygłoszono refe' 
ścią mołoey~ który wpadł nIJ Nłeszez~lwa doznała wsłrzą ki 10~ldyńskiej wł6kniarzy ~ jedno z Łodzi. Następnie w imieniu łód2' raty. P. Walczak złożył sprawolda 
s~ Kap,ińskJ odrzucony ~ su mózgu, złamania n~l orlu, cześ~le reprezentant czeskIch ro- kiej okręgowej komisji związków nie z działalności za okres spra. 
kilka metrów padł na bl'u~ ogólnych obrażeń. Po ttałoż~. hotn!kó~, p. Jakć~ Polach. Wśród zawodowych witał zjazd p. Woj. "()zdawczy, pos. Szczerkowski wy 
doznał pękn~la ~zaszkJ, 7.& niu prOowtzoryczn.ych opatrun- wybitniejszych dZlałac~y ., przyb!. ~ dan, w imieniu C. K. W. PPS i głosił referat p. t. "Sytuacja go­
mania pra~cj nogi, oraz o~61- ków zosłała odwieziona d(ł łych na kongres wy"!lenlc nalezy I klubu parlamentarnego posłów so- "podarczo - polityczna i zadal'ia 
nych Obrazeń. . l szpitala Im. Poznańskich r60 po~lów Niedzjałko~sklego, Zuław cjalistyc:mych _ pos. N.edzlał.1 7l";ąz.ku':, 'IV którym wystąl)jJ prf.9 
Wezwąny lekarz pOJ(oto~ ia wnJd w $łęnłe bardzo cl~ldn,. sklego, Piotro~sklego oraz 'PI" kowski, w imieniu Niem. socjaJi. ' ciwko projektom up:ulstwowienla 

J6 ł 'K i' ki Mot kIl.... dl Zdanowskiego l radnego Altera. ft:vcznej partJ'i praoy w Łodzi lwiązk6w zawodowych oraz w o-prze", z ap IlS ego, po UH ocy ",8 WY.A . al! wy· ..' . ' '" - ' . . 
łożeniu prowlzoryc~nyeh oPłl padk.. bez ~zwanku. Pollc.fa Pos. Arcłszew8kt nie prZYJechał. p. Zinser, Bundu - p. Altef, b~ołUe zag;ro:r.onych ~do~yczy so-
frunków, do szpitala 'm. Po- spisała mu protokol. Obrady rozpoczęły się o godll TUR'u - pos. Piotrowski, OKlł c~l)lnych Idasy. robot\llcze~, Wrcsz-

U·eJ rano w udekorowanej kwie- PPS w ŁOdzi - p. Chod~'Óski, ('en· ~le p. Zdan~wlez w:yglos~ł referat 

Piie; na zdrowiel 
Zdrowi i chorzy, wyczerpani. zdenerwowani i osł.hienl, doro§lf l dai.cl 
zamiast podniecai<\cych używek kaw, l herbat, - pijcie coddenllie wi­
taminowl\ mieszankę ~!ołowll 

OSKARA WOJNOWSKIEGO 

H E R B A C I A N K A Cena zł. 2.50. Donabyela 
w optekach I składaoh apt. 

Skład głÓwny Warsl'awa, Al. Jarolollmska 75, tel. 857-25. 

ciem, zIelenią ł sztandarami socja. tralnej komisji zw. zawodowych .1 o walce z meszczęśhwyntl wypad· 
listycznymł sali straży ogniowej pos. tuławski, który wrócił z po, karni przy pracy. 
przy ul. 11 Listopada 4. siedzenia młędzynardowego biura Po referatach wywiązała się oiy 

Kongres zagaU prezes central- pracy w Genewie. wiona dyskusja, która przeciągnę-
nego zw. wlókniarltY w Polsce, pos. W czasie przemówłe~ powttal· la się do końca posiedzenia ikon 
Antoni Szczerkowskf, podkreśla llycb zjawO się na sali delegat tynuowana będzie dzisiaj, w dru. 
fąc Jego znaczenie w obcnej cięż· międzynarodówki p. Polach, kt6· glm dniu obrad kongresu. (gl 
klej walce proletarjatu o byt. Mów remu zgotowano owację. Prleru6· 
ca nadmienił, li w okresie ostat· •• ______ • ___ •• ______ IIIIE_Illlll __ 1EiI1 
nich 5 Jat, Jakle dzielą obrady od 
ostatniego kongresu krajowego, 
odbytego w Bielsku, ubyli z sze· 

ND KINO Dziś począ~ek o go.d~. 12.3~ regów działaczy robotniczych ś. p 
• Na porankl ceny mle]SC In . .:!: &enator Kopciński, f "'!amand, 

o'Ppuhię'oordon
w 

Bennella GR 
tone.N~j~es~18za Rzvmsk-.e Skandale tadny Lłchtenst~ln I 
kornedp SWlata n II Zebrani uczcib pan 

z nieuównanym EOOIE CANTOREM I powstaniem z mie}se. 
Nac1J)r.: Jjnn.komity dodatek w kolorach pt. Arka Noego Mówea zaakcento, 

narłycb 

)ecnośó I 
wyświetla w nadprogramie . 

Teatr ŚWiellny "e A s I n O" I 
........................ t~ .. RI 



GłOS 
Wielka rewia klubów 
fabrycznych w Spale 

w dniu wczorajszym odbyła się 
w Spale wielIta rewJa sportowa 
Idubów fabrycznych w obecności 
pana prezydenta. O godz. lO-eJ 
remo odbyło się nabożeństwo. po 
którem nastąpiła defilada klubów 
IKP, KPZjednoczone, Wimy, 
Kruszendera, Geyera 1 Tomaszow· 
E'1,iej Fabryki Sztucznego Jedwa­
biu, w ogólnej liczbie 1400 osób. 
Po wspólnym obiedzie o godz. 
14.30 w godzinach popołudniowych 
odbyły się na stadjonie w Spale 
pokazowe ćwiczenia gimnastyczne, 
zawody lekkotletyczne, walki bo· 

kserskie, zapa~nicze 1 gier sporto· 
wych. Na zakończenie p. prezy­
dent wręczył osobiście klubom IKP, 
Zjednoczone 1 Kl'uszender - zdo 
byłe w poprzednim loku nagrody 
!a gry spOltowe (IKP) 1 lekkoatle 
tykę (KPZjednoczone - męską i 
Kruszender - teńską). 

Reprezentacja 
rObotnicza ludzi 
zwycięża Warszawę 

4:1 (1:0) 
w Tomaszowie został rozegrany 

w dniu wczorajszym doroczny 
mecz repl'ezentacji robotniczycl1 
Lodzi 1 Warszawy o puhar prze· 
thodni b. prezydenta Łodzi, Zie­
mięckiego. W skład reprezentacji 
robotniczej Lodzi weszło równid 
pat u graczy tomaszowskich. Zwy­
ciężyła pewnie L6dź w stosunku 
4:1 (1 :0), zdobywając bramki 
przez Gadaja (Lechja, Tomasz6w) 
3 I Korporowłcza 1. Dla Warszawy 
bramkę IZdobył Smosarski. Mecz 

był ciekawy ł toczył się ze zmien· 
ną przewagą. Warszawa wystąpiła 
w dziesiątkę, przyczem wyróżniJ 

się w niej Sokołowski na prawym 
łą<.'zniku i Zbroja w bl amce, zaś u 
zwycięzcy wyró:inili się Korporo-
wicz ł RaJcb. Sędziował dobrze p. 
·Jędr aS:lczak. 

łłailepszy piechur 
Mistrzostwo Polski 

w chodzie 
w Bydgo:!zczy odbył się chód 

na, dyshnf!ie 50 klm. o mistrzo­
stwo Poh1{i. Zwycięż~ł Krzyczkow 
~Id (Stn~lec, Warszawa) 5 godz. 
4 min. 51 3t>k przed Grajdą (Strze 
lec) 5,15,5 i Liszem (Strzelec, Byli 
~I)SZCZ) 5.17,7. Poza konkursem 
Bieregowuj (Strz'3lac, Lublin), uzv 
1'1;3ł Clas 5 godz. 2 ]Din. 

PORIOWY &Aii&diiiBiMhHHiIliUHriiiiiHiiliftiiiibiftfiiill!lltlitiliilftf!mIlMttUiiRiłMRR&liMti.iiiMikiba_uu Dac_ i1hibW 

Łó'dź, dnia 1 października 1934 r. 

'h Siega DO, mistrzostwo 
lKS. może zostać wicemistrzem ligi na rok 1934·35 

Ruch, po wczorajS7.em WV'lO 

kiem zwycięstwie nad POl{onią, 
zrobił znowu wielki krok na 
drodzf> do mistrzostwa Ni<- jut 
prawie nie zagraia druivnif' 
śląsldej Prowadzi ośmioma 
punktami nrzed Cracovią, a 1 

trzech meczy, ja,kie pozostały 
jeszcze, przynajmn~ej jeden na 
pf'wno rozstrzygnie na "woj:1 
korzyść. I to .iuż wystarcza db 
zdobycia tytułu mistrza. 

ey ŁKS. i uplasowała się nu 
piąłem miejscu. Warta nie wy 
bije się jurż w tegorocznych mi 
strzostwach i ,u dołu środko 
wych drużyn medytować bę, 
dzie o dawnej świetności. 

Cracovia w walce o dru..~ie 
miejsce w tabeli pokonała 
świetnje finiszuj~cą Warsza· 
wiankę w sposÓb· zdecydowa 
ny. Obecnie tylko ŁKS. i czę' 
ściowo Gal'lharnia są groźni dla 
biało - czerwonych. J ... KS. ma 
większe szanse ze względu na 
małą stosunkowo ilość stTaco 
nych punktów i aż trzy meczl' 
na wlasl1.em boisku. 

chodząc przed ŁKS. 
Po uwzględnieniu wczoraj 

szych wyników tabela wyl'tląda 
następująco: ' 

Ruch 19 31 , 78:25 
, Craco.via 16 23 35:20 

Ga'rbamia 17 20 : łO :25 , 
Wisła ' 16 , 20 . 39:25 
Leg'ja 17 19 23:21 
Ł. 1L S. 16 19 24:24 
Warta 18 -8 41:35 
Pogoń 17 18 32:32 
Polonia 17 15 24:33 
Warszaw. 17 13 20:40 
Podgórze 18 12 26:43 

Wyniki krajowe 

Pogoń przez wczora.is.zą po 
rażkę odcięła sobie droge do 
wyższych lokat w tabeli i, ,~k 
należy przypuszczać, SkOllCI.V 
rozgrywki gdzieś na ~rodko. 
wem miejscu. Lwowiacy w for 
mi e, j·ak.ą obecnie reprezentują, 
nie mOglą pretendowa-ć do ża· 
dnego z czołowych stanowi.5-k 
w lidze. 

Warszawianka walczy o lep 
-''le, a raczej o gorsze, z Podgó· W \Var~zawie 
rzem, ktMe idaje się nie wy- C':RACOVIA - ·WARSZAWIAN 
dźwignie się przed dTużyną KA 2:0 (1:U). 

lJ...egja zwyciętyła Warię, lo 
rzucając do swego dość nikłe, 
ao d'lbytku punktowego jesz­
cze jedną wygraną. Dzięki lep 
"Zf"IDU stosunkowi bramek 
prześc~ne~a w · tabeli pauzują· 

warszawską I Cracovia, pomimo odmłodzon(' 
Wisła przez swe zwycięstwo go nieco składu g.rała nadspo 

nad lokalnym rywalem i zde· dziewanie dobrze i na zwych~ . 
cydowanym kopduszkiem Pod !itwo w zup0łności zasłużyła. 
górzem pop.rawiła swe miejsce W Warszawiance cala drużyna 
w tabeli i obecnie uplasowała grała b_ chaotycznie, a spe­
się na czwarte~l1 miejscu, wy .:alnie niezaradny był aiak, ktć 

wp 

W bojaCh o mistrzostwo kl. A 
, Unioń. Touring prowadzi, WKS na szarym końcu 

Wczorajl5ze mecZe jesi~nni'j TJNION .- TOUR!NG - Wł-
rundy mistrzostw klac;y \ 3:2 (2:1). 
przyniosły jedną tylko niespA Mecz Toze~!'any na boisku 
dziankę· Je~t nią zwydę .. two Union - TouIiIlJ(u zakońc~ył 
Makahi nad drużyną rezerwo, się nieznacznem zwycięstwem 
wą ŁKS. po ciężaciei walc!! I gos1)odarzy w stosuruku' 3:2. W 
Dzięki temu sukcesowi dru,ży pierws~ej polowie lek:ką prze· 
na Makabi 'Uplasowała się na' waRę uzyskują Turyści, któny 
czwartem miejscu w tabeli. zdobywąją. dwie bTam1(i lui w 

TurYŚCi zdobyli dwa dalsz". pierwszych dziesięciu minu-
punkty i vrowlldzą n-be('nic:. tach pI'lZez N:kla i Michalskie­
mając doskonały stosunek b"a go, lecz n~stępnie Widzew n­
mek, po zeszlotygodniow~m waruuje się bramką, 'ttrzclonll 
wysokiem zwycięstwie nad przez Głogowskiego. 
WKS. Druga połowa rozpoczvn'l 

Wi.ma pobiał PTC., ale nir si~ od energicz~vch atalków 
wiele lrakowało, by ll'\ec~ 7 .. · Widzewa, ktMy orpanowuje po 
kończył się jej klęską. le ~'ry i w:vrównuje w 20 min. 

SKS. pobił przekonvwującn przez Bończyka. Przewaga Wi 
i gładko wojskowych, którzy '", mewa trwa do ostatnicjlo 1rWiI' 

dwuch meozach stracili ju1 dransa mnczu, poczem osta­
cztery punkty i aż 14 bramek tnil'! minuty należ'ą do Union . 

TalJela klasy A przedshwifł Touringu. atak którego ini. 
się nastęnująco: cjuje całv szereg ładnych al{-

Union·Touriog 2 4 14:::\ cji. zakOl1czonych zwyci~s.ką 
Wims 2 4 5:2 bramką ~e strzału Omencetle· 
S. K. S. 2 3 b:2 ra. Sędziował r· Stepi,..ń. fu 
Makabi 1 2 4:3 hliczności około 500. 
Ł. K. S. I Ib 2 2 7:~ 
P. T. r.. 2 1 4:7 

S. K. S- - W. 'K, S. 3:0 (3:0). 

Haknah 1 O 2;1 
Widzew 2 O 2'5 
W. K. S. 2 O 1.11 

Makabi - Rubinszłajn, zli· 
kwidował najgroźniejsze atakf 
Serje bramek otworzyf Humec, 
strzelając w lO-ej minucie w 
lewy róg. W 25 minucie ŁKS 
rewanżuje się bramką przez 
Koczew~jego. Następnie pro~ 
wadzenie zdobywa dla Makabi 
Frenkiel (w 44 min.). 

Po przerwie w 22 minU{~ie 
podwyższa wynik Cloldberg, 
lecz w chwilę vóźniej Sędziwy 
strzela bramkę dla ŁKS. Na 
kilka minut przed kOJlcem oba 
zespoły u.zysku ją po bramce z 
-rzutów karnych (przez Basina i 
Fiedlera). Sędziował p. Retti~, 
Przedmec7. Te7eJ'W v,akończył 
'Oię zwycięstwem ŁKS. w sto· 
sunku 4:3. 

WIMA - PTC. 3:2 (0:1). 

ry nie umiał sie zdobyć na sku 
teczny strzał. Dla Cracovii 
bramki zdobyli: w 35 minucie 
M~as i w 17-ej po pJ'zerwifP 
Stro.~. ' Sędziował p. I.ange J 
Łod:zi. . 
. W KrakDwie. 
WISŁA-PODGÓRZE 1:0 (1:0) 
Zwycię8two nieznaczne, l\'c~ 
zasłużone. W pierwsze i polo. 
w'ie 'Przez dłuższy czas lltr zy­
muje się :Rra równorzędna, po 
czem stopniowo s:vtuację 0T>a" 
nowuje WLsła, która zdobywa 
jedyną bralll'kę z~ strzału Artu' 
ra. Po przerwie Artur 7.nstaje 
silnie kC'ntuzjow!ny i do k m ... 
ca meczu statystuje. Sędziował 
p. Kurzweil. 

W Poznaniu. 
LEGJA - WARTA 3:2 (3:1)~ 
Mecz miał ehaTakter nicz'Nykł~ 
ostry, a chwilami brutalny, o~ 
narami czego vadU silnie kon" 
łuzjowani Martyna i Smig.Jar l. 
W pierwszej połowie Le~ia1 
jes.t zespoJ":!m lepszym i cz~st-; 
gości na polu karnem Warty. 
zdobywająo ~rzy bTamki. P ,j 
zmianie pól, Warta usilu.ie W''i'' 

r6wnać, lew [,egja broni 5ię i 
u.frzymuje Lwycięstwo. Bramki 
dla LeR.fi zdobyli: Gr2.biń!'k~ 2 
i Nawrot. zaś dlla Warty: Knio 
la i Szerfke po 1. Sf~dzil)wał J): 

W ardęszkiewi~. 
W Hajdukach'. 
RUCH - POGO:rQ' 5:0 (3:0). 

Mecz rozegrany w obecpości g 
tysięl.Y widzcw zakończył s11 
wysokiem zwycięst.wem Ru­
chu w s~('".lunku 5:0. W druh'. 
nie Ruchu wyróżnił się tym ra" 
zem ataok. duszą którego bvł 
Wilimowski. l'ogoń wypadła 
b. blado i I1l.e umiała wyzw,· 
lie się z przewagi gospodarzy, 
Bramki dla zwycięzcy zdobyŁ:: 
Wilimowski 4 i Gemza 1. Se­
dziował p. S'Znajd~r. 

Legja-lirYf 7:0 
w meczu o wejście do 

ligi 
w m"3~Z3.ch o wejście do ligi 

wczoraj ul ,Vdk~no następują.ce wy· 
nild: 

W Stani';ławowie: Revera - 7 !' 
L<'gj 2,C (2:0). Zasłużone zwycię­
.two Rev'3ry. 

We Lwowie: Czarni - PolicyJ­
nv KS 3:0 (1 :0). Czarni byli ZE\Sptl 

lem znacznie lepszym i przez ea ' 
ty czas przewa7iali. 

W Krakowie: ŚląsK - Grzeg6-
rzecki 8:2 (2:1). Mecz b. zatarty; 
w~tlka wyrćwnana, 

s _ .. MW4'M]iłQQS" .. ' 

Do przerwy S. K. Ii. zlla!'z­
nie pr2!ewaia i już w przecią 
gu pierwszych 15 minut st1'Z'~' 
Ja wszystkie bramki meczu 
/pIrlz'elz BiinkioWlSlkiego. Owc7.ar 
ka i Antczaka. W dalszym cią 
gu S K. S. ma przewa,gę, nie 
wykorzystuje jej jednak cyfro 
wo, 

PTC . . pomimo porażki, ~rah 
dobrze j wynik powinien być 
raczei odwrotny. Przez 70 m;.­
nut meczu palbjaniczanie m!eli 
więceJ z gry i prowadzili ua­
wet 2:0. Nie wytrzymali (ini je 
dnak do kOlka tempa, d7.i~ki 
czemu osŁatni okres gry nnle· 
żał do Wimy. Bramki dla zwy" 
cięzcy zdobyli: Lenalt. Lećmir· 
ski i Boleń, zaś dla PTC. - Ko 
słowski i Miotkowski. Sed7.io. 
wał p. Winiarski. 

W Poznaniu: Legja - Gryf 7 ~ 
(4:0). Wysokocyfrowe zwyel~aid 
o klasę lepszej LegjL 

Mecz bokserski Schmelling-Neusel 

W Han'burgu odbył się w obu<.'noś ci około 100.000 widzów sensacyJ­
lIy mecz bokser~ki międ'l.y b. roi strzem świata nit'mcem ~Ia.xem 
SchmeUingiem a słymlyrn b,\k~rrcm amerykallskim Walterem Ne\l;:;e. 
1ern. Mecz zakończył si~ zwycięs~w em boksera. niemieckieg4). 

Po przerwie WKS. dąiy tło 
poprawienia wyniku, lecz atak 
pod bramką ' jest zupp.łnie hel' 
radny i nie potrafi stl'\Zelać cel 
nie. Zaznaczyć należy, że W , 
K. S. wystąpił w ' b. osłabionym 
składzie bez swych czoło·wY'~n 
graczy Pawlaka, Lenarta. Pi.· 
sarskieRo l in. Wyrć'inili się: 
w SKS.: Kudelski w obronie 
oraz Antczak i Owc7.are-k w a· 
taku. W WKS. na \\.'ysoik, oś,.,:i 
zadania stanął jedynie środk.)­
wy pomo.cnik. Sędziował p 
Piotrowski er.erJl;icznie. Przed­
mecz rezerw zakOJlczył się zwy 
cięstwem SKS. 2:0. 
MARABI - ŁKS. I b 4:3 (2:1) 

LKS. wystąpił w b. osłaMo· 
nym składzie z dwoma zawO­
dnikami, któr.ty ~rali r6wnieł 
na przedme~Zll. Pierwsze mi­
nuty należą do. , LKS., ,iednak 
'dobne dysponowauy. . obrońa 

Joy Russel i Peggy ParneIle 

stoczyły w Londynie walkę francu ska przed 
tIamaml łablicaołal. 

rozentuzjazmowanym 
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Rewelacyjna forma HaU Kwaśniewska (lKS) • 
I 

zwyciężają W wielobojach mistrzowskich 

Uledacz poznański dziłlnie dotrzgmgwal bro-
ku lehiinenow' i Płlłrsenowi . 

w ChC'O:InviJ ()(lbyl si<t wczora..ij rzut O:~l 'I. 'Pl'! I. - 1) E\'."1~11;1'.Y~kl 
II ójIJój koui,}cy o mistrzostwo Poi ;,;1. ,49 nltr. 

Be. K1UJocb\sklega, bl~ o 
lIlemor)ał " p. Freyera stracił 
na atrakcyjności. Zgóry prze, 
sądzone było zwycięstwo go­
ki, wałka miała się roąłr'zy­
gnąć między Lebtlnenem a Pe­
tersenem. 

KusociIiskl przybYł na sta­
d.ion, podpiera.t~c ale laskq. Ma 
wodę w kolanie I bardzo mało 

. jest nadziel, by szybko- przy­
szedł do zdrowia. 

W łyeh warunkach nie oble­
eywano sobie wiele po biegu 
na Ił kim. Nikt,. lIawet w naj­
śmielszych marzeniach nie 
przYPusuzal.. fe kto§ z naszych 
długodystansowców potrafi na­
wiąza~ chOOby walkę • zagra­
nicznymi asamł bleł;nł. 
PoblłeznoM miał ,. Jeilnak, 

przyjemne rozczarowanie. Spra 
wU je błeJ(aez poznański Noja, 
zwycięzca "Biegu Narodowe­
go". Młody teD zawodnik wy­
kazał f01'm~ u nl~o niespoty­
kaną, potrafił Edoby~ się na 
wiązanie walki • Lehtinenem 
I Petersenem, walCZYł z nimi, 
jak równy • równym, a jeżeli prl"" to w kałAlym razie 
wykazał swe możlłwośe I 8mbl 
ele, która niewątpIlwie zawie­
dzie go daleko. 

Od startu 1'1lSZa Lehtinen, za· 
łlhn Noja, Jako trzeci Petersen, 
Tempo pierwszego okrą:iJenla 

laKS ·zwyci,.a 
lunlor6w Unlon Tourln­

gu 58:46 
w dnła wczorajszym odbył się 

na stadionie ŁKS mecz lekkoatle-
1ycztty w kategorji juniorów mię­
dzy ŁKS a Union Tourtnglem. ZW) 
ciężyli w stosunku ogólnym 58:46, 
zaw.dnicy ŁKS. 

d;i. .. .. to 

PienV3ze ll1i'~.isce z!'1jl'lla Kwa~. W llię,;iohoje mQ;kim t:,'l'ul 1111· 

szybkie, reszta zawodników po go kl'ok niema .iuż tej elasłyu lIi ewsb f,l.K";) zdobyw;l.iąc 180 p. :·tI13 :dobyl Lokaj"ki (War&za­
zostaje w tylc. ności i długości co pOllfzednio. [med Sik .. rz. :l llką 16:2 p., lhtiu. wianka) 4,i,~<)JO p. przed PlawczJ 

W drugiem okI'ąr.leuiu pOi:n9 Lehtinen bie~nie wspaniale, k6wną , 'Y0jl"lro ''''sk.l, Bi::.b:ć wną \d em (_\ZS) .3,396)10 p., Wojtkio. 
niak prowadzi nawet bie~, sta- Peterscn hnponu.ie spoko.iem. i Orło\\"'kn wiczelli, vV'iecz')rkirm i Żal'dzillCl1\. 
ra sie odsadzić Lehtinena, ale Na początku ostatniej run. ~ , J •• ' . ' ,. Picrwsz~ llIiej~c:l w P~R7:CZq01. 
ten 8poko,inym długim kro- (I f' 'chod· de" do "l, J ..... w<.t:, n[l~\\·"k:J, o~lągr.c:la. wyllJkt: nych konkucBncpch zaJęli: :?O:) 
ki k 'd y, mn W) Zł Z ey , \l. " 1 f '" Z _. I t I Ż l' :)34 d l n r em za a~ ym I'azem docha-·. 'I.. k t 1 1 "Je m. - "t:" s. wynęr.v a w ·'1 I :lJ. - ~;lr· ZIU :. , , ,\' a: II JeCZlJ-
dzi go. Petersen biegnie jako ~l~ na czo o .1 ZWie

l 
.sza en:;:o. korJ k1ll' .~11" jl nr! ',wSKa lS~4. Sh.ol~ r('j~ 6 67 !n., dysk _ Wieczorek 

trzecI·, ale .""st świez· y l· wI·(lać. e el'sen ~ODl ~o, )H'I'ze p 3- 'c,' SI"· nl'/ 'lnl-" 1 4:) -; za' I "c:: '>1 m O'z ' Z"P Lok 's1' 61 O· .I~ k •• d • II'" . ... I' 7." '1'7. ... - h" , < . _,'J, '~i <:.~ • ,,, .( J - aj n ,J 
że nie powiedział jeszeze o- ~: ~ ,Zlej ?a ś( UrlC;l })O:i c.l" K'\':1.'ciJ1i,~\\'"ka osiagnęla 1.38 m. ; l nJ, i 1;5(1:) m. Lokajsld 4.48,7. 
statniego sło-wa. c,l liO c.1110 'ci WliCZą ~~. • 

PiCI'WSZY Lelttinen (Finlan- H!ln- vAn Słuck Iw,«.'"ez· ul 
Cała h'óJka odsa(lza si~ co· dja) 14,57,6, 2} Peterscn (Szwc Gl tli V • 

raz bardzie.i od pozostałe.i ~l'up c,ia) 15,03.6, 3) NO.ia 15:08,4, 
kl. Prowadzenie koJe.ino obe,l- 4) DlJJlH~ki 15,43. 

na wyścigu "Masarykovy Okruch', • 
mU.le polak. flnn, a w piąłem BRNO, 30.9. (Tel. wł.). 
okrąrmmiu duńczyk, który nie Czas NO.ii Jest doskonały i W niuJzielę odbyły się tu wieI· 
lekceważy już No.U. kwalifikt .ie ~o do c2ołow~.i I Ide międzynarodowe wyścigi auto· 

W przcdosłabliem ok1'~!Żt~- sławki bie-t1~czy Clll'ope.l3Urh. : lJIohilowe o nagrodę "Masarykovy 
niu NO.ia jest zmordowany, ,ie- KUI'pesa nic startował. Olu uch". 

pa 

Kiełbasa (I S mistrzem olski 
po z"g(ie§łWi~ fi bi~ell Dftprztla~ fi Łodzi 

Wczoraj rozegrano w Łodzi I nia, rÓw i metrowy płotek tuz na Przez Modrzew, Wilanów, Dąbraw 
ósmy zrzęd u cyclo .. pedestre o mi- : finiszu. I h:ę, Si/UlWę, Stoki prowadzi ciąglę 
strzostwo Polsld. i Z pośród warszawskich zawodni ! Kiełbasa, którego uparcie goni 

. . ' ków ujrzeliśmy na starcie trzech : \\'ięcek. 
Imp~eza ,zta, pomy~l~na Jako 1 mtynowallych kolauy: Kielbasę, I Przed metą w Helellowie: Kiel 

egzamm w~ e~hstrOl1nOSCl . kol~rzy, I Lipińskiego i Gtowackiego, trz~.. basa ma 250 mtr. przewagi nnll 
od którr~h bl~~ ?aprzełaJ w~' ma· krotnego mistrza cross'u oraz drugim - Lipil\skim ł 6()0 nad 
fa i ~UDl;Jętn:scl Jaz~y w t.r~~n~~ , mniej znanych Wrzesiń~kiego, Kie WięcJdcm, który zwolnił wyraźnie 
ereme po onywam~ naJrozmel ! liszka i Neumana. tempo. Kielbasa dIJbrzt: przel'hodzi 

szycb przeszkód, nalezala do rzę·; Śląsk reprezentowany był prze71 płotek przed metą i wpada jako 
du bardzo udanych. : Rosika i Dłucika. pierwszy na tor, przecinając taśmt; 

Na starcie 5OO·klm. biegu sta· 
nęli najlepsi kierowcy Europy. 
150 tys. widzów przypatrywało 

się temu wielkiemu wyśeigowl. . 
W kategorj\ wozów słabszycD 

do półtora litra startować miał 
znany polski kierowca Jan Ripper. 
Poniewaz jednak organizatorzy da 
wali polakowi bardzo marne wa­
I unki finansowe, które nie pOkry­
łyby nawet kOllztów startu, Ripper 
wycofał się i ograniczył się do roli 
widza. 

Z tych samych powodów cofnąl 

E-wój start znany kierowca francu" 
ski VE'yron. 

W kategorji wozów wyścigo­

wych silnych wygrał bieg Haus 
\'on Stuck, doskonały niemiecki 
kierowca, pokrywaJąc trasę w cza 
sie 3 godz. 53 min. 27,09 sek. Prze 
ciętna szybkość zwycięzcy wyno­
!;iła więc 128 klm. na godz. 

W kategorJł wozów lekkich bieg 
\\ ygrał na trasie 440 kim. włoell 
Farina na wozłe Masserati w czasie 
3:58,49, .jadąc ze średnią szybkoś· 
dą 118 klm. na godz. 

Na starcie zgromadzili Eię za. ; Łódź _ przez 20 l,olarzy z O. w czasie 1:05, .. dł'Ugi Lipiński­
wodnicy reprezentujący Śląsk, dartusem Więckiem i Kołodziej· I 1 :05,22, 3) W lęcek 1 :06,44,6, 4) 
Warszawę i ŁódŹ'. ogółem w licz· czyldem 'na czele, bez mistrza wo-/ Głowacki 1:~7,19,5, 5) Wrzesiński. 
ble 28. KonkurenCja b!ła więc po jewództwa Wójcika, zdyskwalifiko I Czas zwycięzcy jest bardzo do-
ważna, szkoda tylko, ze trasa wy IIV/lltego prze?: związek. bry. 
Acigu była talt łatwa. Wprawdzie Ze startu w Helenowie kolarze " • •. Ił k d I 
tylko 3 klm. jechali kolarze po I. .r k ' ul Sporną na· 1 Na toue rozegrano nustrzostwa OUlY re or po SKi 
normalnej szosie, pozostała jednal<: ItUSZ~.l rkoztO~.~.lą I·c·zkaml· p' rze:z województwa, które kJrzyniosłtl W pływanl·u 

ść t . . 1 k -d I s ępme rę c . I li I • t E· b d - (LKS 
czę • rias

j
y mhe zawDlera.ahvrzel~z o -Inasyp kok ·o wy. Stąd wpadli do 'lwyCJęs ,V10 13 6In 1'0 tOd'Wl R b ) B· d l,: ...J.w 

po Ił n e s c c a c c W ytomlU, na Ia.WO aCll ł"~. 

lwżz . Zy ·k' o ni k z. ! zyc ! la",ku łagiewnickiego, gdzie Kolo- (wWi z~sle " prze aa em k· h S'hm (L ')' 
e so ' J ' Will' le, zraJ au n egJa na e y n! wy I nasyp o eJowy, dzieiczyk wycofał się z POWOdll ma. 

wąwóz mezbyt trudny do sforsowa d f k· t . K· rs ek zrezyg ------------- osiągną.! na. 200 mtr. stylem kla-
J e e u gumy, a le I z , . TEż RACJA. sycmym czas 2.58, lepszy od do-

I
" Hmvał z dalszej walid po bolesnej TtttlISi\l, Cty nauczycielom I.ychczasowego rekordu Polski. W 

twntur.ji jakiej uległ. placą.? biegu 100 mtr. na wzw swyeię · 
I Z laskIl wyjeżdża,ią kolarze wy- -- TIo7.1lmie się, Jasiu. !ył Kar1k~ek .15,6, 100 m. styll'm 
ciągniętym sznurem, na czele któ -' Alei; to nie prawiedliwość, IduwolnymWille (Nir ll"cy) 1.01.8. 
re go jadą warszawiacy z Kielbasą y,rzcciet całą. pr!\cę wykonywamy l W piłce wodnej Gliwice pokona-

IMPONUJĄCY BYŁ START 
filmem 

Królowa Krystyna J na se~,~ li ~d;i; "",sw; h m e II i ;o;~B a er 
menotowany sukces osiągnął 

film 

Katarzyna Wielka 
A wkrótce sŁanie do. zawodów 

arcydzieło Foxa p. t. 

Wesola Zuzanna 
z udziałem uroczej LILJAN H AR V'E y 
i Teałro dei Piccoli, 

w szalonym wyścigu, którego celem jest jak­
najlepszy repertuar 

Brzcc:ził(e "ullsg meczów bokserskit:h 
Zawodowy sport bokserski gro- Nieco światła na zakulisy tran-, nie między Baerem a SchmeIlhl· 

madzi tłumy widzów ilekroć "cbo zakcji meczowych rzucają per· giem, ze względu na frekwencJ. 
dzą w grę asy świata pięścI ar- traktacje, toczące się między ma· l 90.000 ludzi w Hamburgu, może 
sidego. Ostatni np. :necz Scbmel- nagerami Schmellinga ł BRera dn.ć wpływu do miliona dolarów. 
\iug - Neusel, rozegrany w Ham- \\> tej chwili. Gdy manager Scbmel- Udział B:lera miałby wynosić w tej 
burgu zgroma.dził 90.000 widzów- Iillga wystosował pr0l'0zycje urzą fumie 37,5 proc. l'zyli 375.000 d~· 
Opierając się na tem powodzeniu, I dzenia meczu z udziałem Baera. lar6w. Ten sam udział procentowy 
nlanager mistrza Niemiec, Schmel- manager tego ostatniego o~wlad· miałby Jednak przypaść Baerowa 
\inga, zwycięzcy z Hamburga, za· czył przedstawicielom prasy ame. \\' razie .gdyby wpływy ~yJ{a~ały 
proponował . managerowi mistrza rykańskiej, że u!adnłczo niema !;tunę ogolną mnieJszą nIl. mIljon 
'l\nerykallsklego Ma,;a .Baera, uną- nie przechvkn występowi Aaera w do'arów. Managerowie zdają sobie 
dzenie meczu w Niemczech. w któ- Niemczech, o ł1e I5trona przeciwna dobrze sprawę z t~go, że w danym 
rym stanęliby w szranl\ach ringu .. łoży kaucję gwarancyjną w sumie w~J1adku spotkanie. mlst~za N!e-
bokserskiego obaj na,isłynniejsi -:50,000 dolarów. m!ec z mistrzem ŚWIata me pocIąg 
pięściarze: Scbmelting I Baer. nie za sobą ,ze :w~gl~du n.a walkę 

Tak wygląda ta sprawa od stro- Spotkanie między Carnerą a Bae .,a terenie NiemIec zadr1.ego .r~'zy-

D,rekcia kina CAPIIOL 

ny zewnętrznej, dla publiczności, tern w Nowym Jorku, które za· ka, bowie~ wal~a o tytuł mIstrza 
Powstaje pytanie: co zarabiają na kończyło się, Jak wiadomo, klęskę świata moze byc rr~~" ";'''a h'lkl) 
tych imprezach managerowie? Jak Camery, dało dochodu brutto su- '" Ameryce. O. 
wygląda strona finansowa meczów mę 428,392 dolar1w. Amerykanie 
bokserskich? spodziewaj. się zatem, łt spotka· 

;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;~;;;;;;;;;;;;;;~;;;;;;;.~~ ...... ~ .................................................. ~ .. ~~~~i~~~~~ 
MOTTO: Dw6ch m~żczyzn ją ko{!hało. 

II. SienM~ewicza QUI Tel. 1Q1·22 
•• 

Dziś Drem;era l 
; 

Miłłdzy obydwu r6wno dzieliła pocałunki. .. 

UPOJNY ROMANS 

•• • • I CZ C 
W rolach głównyc1 ONSTANCJA CUMMINGS, PAWEŁ LUKAS 

~astęl'ny program lawał i miłość, śpiewany i mówiony po niemlecku 
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Co usł,szymy dziś Drzez radio? 
6.45 Gimnastyka i muzyka z płyt 
12.10 Koncert zespołu sa1ono·· 

wego. 
13.05 Mało znane utwory Masca­

gniego (płyty). 

15.45 Godzina muzyki lekkiej. 
Orkiestra jazzowa i Andrzej Bo­
gucld (piosenki) , 

16.45 Lekcj:t język:t niemieckie­
go (Kurs elem-3ntarny). 

17.00 Recital fortepianowy Ger-
trudy Konatkowskiej. 

17.25 Muzyka (płyty). 
17,35 Muzyka lekka. 
17.50 Pogada.nk30 p. t. ,.Ginące 

()lbrzymy mórz i wód słodkich". 
18.00 Muzyka (płyty) 
18,15 Recital skrzypc!)wy Broni 

sła.wa Gimpla.. 
18.45 Zagadki muzycznE) dla 

(h:ieci starszych. 
19.00 Auclycja żołnierska. 
19.30 Feljeton p. t. "Gielda pa· 

ryska". 
. 20.00 Koncert muzyki lekkle.i. 

Orkiestra i zespół reveUerscw 
Meyerholda. 

21.00 Koncert stowarzyszenia 
miłośników muzyki. Orkiestra ka­
meralna. i Boldsław Kon (fort.). 

21.45 Odczyt p. t. "KultUla a ba.r 
barzyństwo" . 

22.15 tydowskie świą.teczne pi~ś 
ni ludowe. 

20.05 Muzyka taneczna.. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Frankfurt (251) 
22,30 Trio fortepianowe Stuer­

mera i MMarta B ·dur. 

Wiedeń (507) 
21.00 Opera Kienzla. "Ewangeli­

sf,a". 
Kalundborg (1263) 
21.55 Kwartety smyczkowe Ha­

ydna D-moll i Sibeliusa op. 56. 
Londyn (261) I Daventry (1500) 
20.00 Re~ital sJuzypcowy Szige· 

ti'ego (SJnata i Rondo Mozarta, 
Romans G-jur Beethovena, Drobne 
utwory). 

Londyn (342) 
20.00 FraJlgmenty oper R. Wag-

nera. 
Medjolan (368) 
22.00 &cit,j skrzypcowy (Utwo 

ry Mozarta, Lalo Szuberta i Paga· 
niniego). 

Luxemburg (1304) 
21.15 Coucerto grol!so Corellego, 

Uwertura "Anacreon" Cherubinie­
go i Koncert wiolonczplowy Boc­
cheriniego. 

Bukareszt (365) 
1920 Kwartet smyczkowy F-dur 

Gła.zunowa.. 
Bero • Muenster (540) 
20.15 Utw:>ry Beethovena (Uwer 

tura "Leonora nr. 3", Koncert 
skrzypcowy w wyk. A. Bushca 
i Symfon,ia VI) 

Brl10 (325) 
21.00 Koncert (Uwertura Mysli­

vecka, Symfonja koncertowa Mo­
zarta na skrzypce, altówkę i orkie 
strę, Symfonja B-dur Szuberta). 

Budapeszt (550) 
19.50 Rocital fortepianowy S. Bi 

ro. (Utwory Szopena, Liszta, PO'I­
lenca, Rosomth:tla i in.). 

" Dramat, 

nr eissmliler. 

Dokt6r 

REICHER 
Specia1ista chorób skórny oh 

i wenerycznych 
lecsenle niemocy płcIowej 

Południowa ZB, taL ZOl ·9S 
pr.Ylm. od 8-11 rano i 5-8 w. 
~d.lelll i jwlęła ' od 9-1 pp. 

'=m 

ChOrObY zwierząt 
(8peoJslnoAć- psy domowe) 

Lekarz weterynaryjny 

1'1. 4. Ił e i .: h 
~ Dowr6cil 
~ prs,)mułe cod~iennie od g do 
~ 1 i od 4-7 p.p. 

l
, Wyjazd do EborYEb zwierząt I 

Nawrot1a,II p. Tel. 175-77 
cenyl~9~ ..... ~ 

DO WYNAJĘCIA od 1 styeznia 
1935 r. 1) 4 pokoje z kuchnią, 
front, III piętro, urządzenie 
luksusowe, centralne ogrzewa­
nie, winda. 2) 3 pokoje z kuch­
nią. oficyna, wszelkie wygody, 
centr. ogrzew. Dom p. Salomo­
nowieza, Gdańska 74, tel. 185-94 

590-3 ------------
FRANCUSKIEGO ' naJnowszą 
metodą konwersacy.tną szyj)ko · 
wyucza absolwentka uniwersy· 
tetu we Francji. Telef.: 192-18. 

522-3 

LITERACKIE porady j oceny. O· 
pracowanie artykułów, pobIikarjIJ. 
Lakowa 10, m. 30. . -SO 

PAMIETIJ. le 

WIEbKIE WYGRAnE 
padają stale w SZOZĘŚLIWEJ KOLEKTURZE 

AFTAL 
Ostatnio padło tam: 

II. 1.000.000.- U II. &M15 
II.. 200.000.-:-. Br. 5351 
II. 100.000. - • l 11261Z 
II. 100.000.-. Ir. 117462 
II. 100.000.- .. Ir. 8589g 
II. 50.000.- .. nr. 26184 
II. 50.000.- .. nr .• 1828 
ll~ 50.000.- .. Br. 10957Z 
II. 50.000.- .. Br. 15ZUZ 

i wiele, wiele innych WTgranych po: Zł. 20.000.-, 
15.000.-, 10.000.-, 5.000.- i to na miljony złotychl 
Kup więc los do l-ej klasy 31-ej Loterii w kolektune 
Loterji Państ.wowej 

W~ HJtflJtl i S-K4 
ŁÓDZ, PIOTRKOWSKA 54. 

Listowne zamówienia załatwiam, odwrołnll poez" P. K. o. 
konto Nr. 304.761. 

Frapująoy, pełen napi~cia. film, kł6" 
zachwycił i oszołomił znawców. 
Niesamowity urok i prawo dżungli 
fascynującym tematem arcydzieła pt. 

" 
pełen sensacyjnych przygód i prymitywnej miłości. 

W rolach głównych: 

ei; Iłamil onr. , 
uUi an 

Nadprogram: Dźwiekow, dodatek P. A. T. oral aktualności FOXA I 

(eng miejsc na I 5eanl i poranki od 5t1 er. Początek dziA I lufro o 11.30 

Hino-teatr 1'I11ł 4 Ż 11 Listopada 16 I 
•• METRO .... ~ lORI 

(Konstantynowska) 

D z ił 
• • Prlejald 2 

P r e Dl J·e r a' -
GIOwI11 

Reprez. film najnowszej produkcji 1934 I 35 p. t. • 

Kobiety \V jego życiU I 
• 

Pod znakiem humora, werwy ł rado~oL 
Szampańska, pełna pikanterji komedja 

NOt dla (i~·bi~ ... W roI. gł. MARIE BELL, RICHARD WILLM = 
UWAGA! Film nagrodzony został złotym medalem = W roI. gł. LIDA BAAROW A i Luba HERMANOW I 
Nadprljgram: ,~godn_k dźw:ekow, Pata i Foxa. Passe-partouts nieważne. Dziś DOCI. D 12-ei 

P k d iJgłiZlS"enł za Wler<i~ mlumet/owy I-s!ipsit;>wy (słt-ona j szpalt): ł-sz:a strona 2 ar .. Reklam, te!lllta~ 
ren1untelr~' ta ;~::~~t~y~~słr: f:J:;~~.~,oo.e z:~~J~~s~~~:e ~ lu Ił I~ redakcyjnym zL 1.50; w łehecie: z caeuz<3ieniem mielsaa 60 gr., bell .astrsełenla mleJaoa 

łO Ilroslly, I,>; pnesylką pocltoWą w kraju _ zł. 6.-, zagranicą - d. 9.- 50 gr., nekrolog 40 gr, Zwvc.ajne (str. 10 SEp!!lt) 12 gr. Drobne ló lir. za wyras, najtnniel8B3 ogłoasenie .t. t ,50 

H.ękolJisów red akcja nie zwraca. 
POSJukiwanle prac, 10 gr. za wyras, najmniejsa8 zł. 1..90. Ogłosaenia S!l7ęcli'nowe i rsadlublnowe ts sł. Ogło ' 
szenia eamlejacowe obUc.ane e~ o 5(jJlo dł'ołel. tlr.n lalł'. 1009/0. Za .ogbnenJa tehel!~l',Gsne lab fanfa •• dodutl 

, !j(jJlo• Qgłosllenla dwukolor. o SOllo dJ'ołel. . 
l. - : -
liedaktor odp. Stanisław Rożniecki Za Wydawnictwo. Prasa"", wyd,.WDiosa lp •• o~. odp. Eugeniusz Ktonmao. W dro.kam.i własnej Plouka.'" IOl 

.. 
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